
Francja 9 
- ZSRR f
w Paryżu
m NADCHODZĄCĄ niedzielę, 21 
ff bm. rozegrany eoetanle «■ Pa 

p-.u mlędrypaiicluowy mecz pif 
kar«ki Francją—ZSRR. Mecz ten 
,rbu1zll nlhrzvmle zalnteiT.ową.

fnchourAw piłkarskich wobr ■ 
jnyjuującej formy obu reprezen 

t(idl
Wvnlk 'ero Interesującego spot 

lennla st°l całkowicie pod znakiem
t8pyianl3 
prrecrniy

Niedawno obie drużyny 
na własnym boisku z

pourRcnJqca rin dawnej chwaty |c 
dpnasrka wefflerską. Od Hpca br 
Węcrzy rozegrali 5 spotkań i 
KPrvstHe zakończyli zwycięsko.

0 mcc??! Francja —ZSRR oraz 
0 j«dmasice węgierskiej plszemy 
na sir. 3.

Pierwsi 
olimpijczycy 
zamieszkali już 
w Heidelberg
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w walce z deszczem i wiatrem
no stadionie w Brukseli
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Młody talent pokonał sceptyków

tTft*

z

Mnnimt pot. '.ramką

,T M 
^«71 
+M

Austrii w
siinllumlii z Węgrami 0:2.-Sitndor 
atakuje Engclmcicra. W głębi 

Rchl Fot. CAF

Po raz pierwszy

d 10 lat
bilety
na mecz piłkarski
w Paryżu
wyprzedane

PARYŻ. 18.10 (teł. wl.). W 
c r w a r i e h ż n y ni wiec zn r e m
P'’ylpnala rk> Paryża ekipo 
plkarzv radzieckich, którzy w 
fpd^iplr 21 hm. n godz. 15.00
rwgrają międzypaństwowe

hinżvna ZSnR wystąpi prze- 
Francuzom w na^tępują-

kranika - 
żińslu)

"brimn —

.laszyn (rez. Ra-

e?7h n ri

G^nkin, 
pi nunc 
atak .

Tiszrz.enkn, 
Ogońkow, rez.

Ba-
Ha-

— Paramonow, Netto.

bjmin.w. Salnikaw, 
Uh jpw).

Ryżkin

Kcmwnirlwo Federacj’
Lancusl.-jpi podało również do 
"larlnmiwci skład drużyny go- 
ipwlarzy:

Uramka 
Hal.

obrona

Remetter (Colon-

Kaelbel, Jonquet-

pomoc — scotti, Marcel (rez

atak — Mekloufi, Piantonl.
Gnllet, Vincent (rez 

tontaine).

Merz Francja—ZSRR wywo-
Paryżu niebywale za-

Qr| tygodnia 
l’"le,y na 90-Ón'° sta" 

''"i Colomhps są wyprxerlane 
ze pri ra? pierwszy od 10 

■ mcr> .'rlhpdzie sję przy 
^'«niętyrh kasach. Na ..czar- 

rynko ceny biletów są
Kv h'a7V ocl nnrninal-
.,5,, Takiego powodzenia nie 

,el1 nawet ostatnio Węgrzy,

B ' tvm samym rlniu Francja 
óęrlzie w Bratysławie 

-SR B Francuzi

^kładzie'
^ci. Rnu'-hPr.

odlatują 
następu-

Tyliński.

Skkd piłkarzy
Norwegii
na mecz

Polską
OSLO, 18.10, <teU wł.).

7. Polską

W

Piłkarska ustaliła

In 28 hm.

lano 15 następujących piłka

Andersen,
obrońcy — Bakker. S/en* 

sen, Falek, rez. Kai lsen,
pomocnicy — Gundersen. 

Leqernes, rez. KrUtłansen,
napastnicy — Dybwad. 

Fossli, Hennum, Kurę, San- 
denqen, rez. Thoresscn.

W porównaniu z meczem u
Oslo rozegranym 30 maja i 
zakończonym wynikiem bez 
bramkowym, test w obecnym 
składzie tylko fi zawodników 
Z napastników np Jerlynii 
Dybwarl wystąpi po raz drugi

Szermierzy przygotowujących się do Igrzysk Olimpijskich cze 
ka przed Melbourne występ międzynarodowy podczas meczu 
z Austrią. Na zdjęciu: trening szablistów — z lewej trener

Kevey, z prawej Marek Kuszewski Fot. CAF

pewesmŁ k d

Nasz specjalny wysłannik red. Z. Gluszek donosi:
BRUKSELA, 18.10 (tel. wl.) Stadion Heysel w Brukseli był 

w środę miejscem spotkania wielu czołowych lekkoatletów 
Europy, którzy przez start w lej imprezie pragnęli wziąć 
udział w akcji pomocy na rzecz rodzin po ofiarach górniczej 
katastrofy w Alarcinellc. Mimo nieustannie padającego desz­
czu na stadionie znalazło się około 20 tysięcy widzów. Licz­
na kolonia polska w Brukseli miała szczególne powody jlo 
zadowolenia. Oto głównym bohaterem imprezy stał się miody 
polski biegacz. Kazimierz Zimny. W samotnym wyścigu z cza­
sem zdołał on uzyskać doskonały rezultat na 5 000 metrów 
13:58.6, wywołując entuzjazm widowni tak świetnym czasem 
jak i postawą w czasie biegu.

Na mityng w Brukseli wyje­
chałem w ostatniej chwili i nie 
bez trudności zdążyłem doje­
chać na czas z lotniska na sta-
dłoń. Zajęcie miejsca loży
prasowej odizolowało mnie na 
czas imprezy od naszych zawod- 
pików i nie mogłem wiedzieć, 
jak Zimny zamierza rozegi ać 
ten bieg. Pogoda była jednak 
tak paskudna, że przypuszcza­
łem, iż Zimny będzie chcial za­
dowolić się zwycięstwem nad 
swymi rywalami.wśród któ­
rych brakowało większych sław

Kiedy na zalany światłem 
potężnych reflektorów... i desz.- 
czem stadion wbiegło 14 o'ulo- 
nych w nieprzemakalne płasz­
cze zawodników w loży praso­
wej zbierano się powoli do wyj-

w małe biuro informacyjne lo­
ży prasowej. Odpowiadam lis 
wszystkie strony, ile ma lat, od 
kiedy startuje, jak się popraw 
nie pisze i. wymawia jego naz.-
wisko. 
Zimny I 
wielu 
nych. 
bieżnię.

Skóra 
deszczu,

W tej chwili właśnie 
budował sobie sławę u 
fachowców zagranicz- 
Wracajmy jednak na

Zimnego błyszczy od 
ale on rwie jak ma-

ścia Zawody miały się już
bowiem ku końcowi a nazwis-' 
ka uczestników biegu i two­
rzące się na bieżni kałuże nwlv 
me zapowiadały większych wra­
żeń. Rychło lednak niewysoka 
sylwetka Zimnego w białej ko­
szulce i czerwonych spoden­
kach zaczęła interesować wszy­
stkich.

Polak z miejsca ulokował się 
na czele i już po pierwszym o- 
krążeniu można się było zorien­
tować że nie zamierza on zre­
zygnować z wyniku. Na prze­
strzeni 800 metrów Zimny do 
tego stopnia rozciągnął stawkę 
14 biegaczy, że odległość między 
nim i ostatnim wynosiła już oko 
to 40 metrów. Anglik Perkins 
i Belg Leenaert próbują się jesz­
cze trzymać Polaka, ale drogo 
za to płacą. Tempo Zimnego 
jesl bowiem tak duże, że póź­
niej i oni tracić będą dziesiątki 
metrów.

Styl Polaka I wielka przewa­
ga nart pozostałymi rywalami 
wzbudziły poruszenie na sta­
dionie.

Muszę przestać notować prze­
bieg konkurencji, zamieniam się

szyna do przodu. Nie ma już 
rywali — najbliższy pozostał- 
.już 100 metrów w tyle a Polak 
dalej nie zamierza zwalniać 
Widownia brukselska szybko 
oceniła klasę tego nieznanego 
zawodnika Przed trybuną wi­
tają go oklaski Międzycza-. 
8:23.0 na 3 iys metrów zapo­
wiada wynik w granicach II 
minut

Cr.y żimny wytrzyma dr> kon 
ca’ Knsliumt zawodników .jaw­
no utraciły już ostatnie kawał 
ki suchych miejsc, a Zimny

Zimny uzyska! podczas międzynarodowych zawodów w Bruk­
seli doskonały wynik w biegu na ,5 km — 1.3:.58,6 min.

Fot. CAF

Melbourne
powinno zobaczyć

7 biegacza świata na 5 km
'P RUDNO się oprzeć wra-

•źenit?, że' w Brukseli w 
wódowy wieczór rożblyśła bla­
skiem pierwszej wielkości no­
turi gwiazda długich dystan­
sów. Mimo, że kierownictwo 
naszej lekkoatletyki nie uzna 
lo za. słuszne wyznaczyć Kazi­
mierza Zimnego do składu, o 
limpijskicgo 22-letni zawod­
nik CWKS Bydgoszcz udo- 
uiodnil, że wszelkie wątpliwo 
śći na temat jego „dojrzało­
ści" muszą wziąć w łeb.

Wynik 13:53,6 na 5.000 m — 
siódmy w tym roku rezultat 
na śmiecie, mówi wyraźnie, że 
Zimny musi znaleźć sie w Mel­
bourne wśród polskich, olim- 

.pijczyltów. Zimny w tej chwi­
li, biorąc. pod uwagę warunki, 

. to jakich rozgrywany byl bieg 
\ w Brukseli i brak jakichkol­
wiek poważnych przeciwni 
ków, znajduje się w znacznik 
lepszej formie niż Chromik 
Reprezentuje on stale zwyż­
kującą formę, pozwalającą 
snuć zupełnie realne horosko­
py nie tylko na jego miejsce 
w biegu finałowym, ale i nn

tym obawa przed przemęcze­
niem tego zawodnika w wy­
padku, gdyby musiał dwa ra 
zy biegać 5000 m.

Czy Zimny jest rzeczywiście 
zawodnikiem . tak filigrano­
wym. by nie mógł startować 
w Melbourne? W sesonie za­
wodnik CWKS biegał 5000 m 
zaledwie cztery razy, a trięc 
po miesięcznej przerwie w 
startach może śmiało stanać 
na bieżni w Melbourne w peł­
ni sił. Co się tyczy siły, śmie­
my twierdzić, że Zimny jest 
najsilniejszym z naszych dłu­
godystansowców. Na pewno 
silniejszy jest od Chromika 
który ma biegać w Melbourne 
trzy razy (przy zakwalifiko­
waniu się do finału na 3000 m 
z przeszkodami)?

Oto aktualna'' lista 10 naj­
lepszych biegaczy ńa 5 km:

Czwarlkowy meldunek 
naszego korespondenta 

z Melbourne
MELBOURNE, 18.10 (tel. wl* 

Stolica -XVI Igrzysk znajduj» 
się od kilku dni pod wodą. 
Trwająca od kilku dni ulewa za­
mieniła niektóre obiekty olim-' 
pijskie w jeziora. W związku a 
tym ukończenie niektóprch rin! 
bot ziemnych na czas, stoi pod 
znakiem zapytania.

'Wipska olimpijska w Hei­
delberg została zamieszkana • 
przez pierwszych olimpijczy- 
ków. Są nimi trzej 'Malaj-" 
ezycy. W - środę zjechała do 
Melbourne 5-osobowa grupa 
Węgrów (w. tym własny .ku­
charz), mająca zająć się przy-1 
gotowaniami do przyjęcia eki­
py swego kraju, która już 
niedługo przybędzie do wioski i 
olimpijskiej, przywożąc ze' sobą 
2 autobusy r 4 samochody, ma­
jące zapobiec trudnościom ko- 
munikacy inym.

Udział Stephensa i Landy w 
igrzyskach stoi, jak już poda-; 
walem pod znakiem zapytania,' 
Stephens w zawodach elimina, 
cyjnych. które odbyły się w ub., 
sobotę, nie ukończył biegu na 
5 km, tłumacząc się chorobą żo-', 
lądka, a Landy ma kłopoty ,z 
odnawiającą się kontuzją kola­
na i nie weźmie udziału w dru­
gich zawodach eliminacyjnych 
w nadchodzącą sobotę.

Polski attache olimpijski Wła­
dysław Rólski. przebywający cd 
10 dni w Melbourne, bawił o- 
statnio w Ballarath, W rozmo­
wie z Waszym korespondentem 
W. Rólski stwierdził, że nad je­
ziorem Ballarath, gdzie odbędą 
się regaty wioślarskie i kajako­
we wieją b. silne wiatry oraz 
że kwatery dla zawodników po. 
zostawiają wiele do życzenia.

Polski attache prowadzi roz­
mowy z przedstawicielami poi-, 
skich organizacji w Australii w 
sprawie zorganizowania przy- 
lęeia ekipy polskiej. Poza ofi­
cjalnym powitaniem naszych o- 
limpijeżyków przez Komitet Or­
ganizacyjny, na lotnisku ocze­
kiwać będą na nich nasi roda-. 
cy w strojach narodowych, a 
dziewczęta wręczą im kwiaty.

Obok balu Polonii 16 listopa­
da, zawodnicy nasi wezmą u- 
dzial w szeregu innych przy­
jęć. M. in.'13 listopada zobaczą 
..Moralność pani Dulskiej" w 
wykonaniu członków polskiego 
Kola Kulturalno-Oświatowego w 
Melbourne.

Allan Stephen

Meldunki

Mimo „olimpijskiej” szabli
1SSCZ

M t? © 

i;''’!. t>6i ay & 3 h &<a

pod znakiem równych szans
Z OLIMPIJCZYKAMI ezele

wyjechała w Środę do Austrii 
reprezentacja Polski w szermier­
ce, celem rozegrania z Austria­
kami międzypaństwowego meczu. 
Spotkanie odbędzie się w nadcho­
dzącą sobotę 1 niedzielę w Llnzu. 
W pierwszym dniu meczu odbędą 
się oba florety, w drugim — szpa­
da 1 szabla.

Tyle olicialnle o nadchodzącym 
.spotkaniu. Błędem byłoby Jednak 
poprzestać na tak lakonicznej za­
powiedzi bo mecz zapowiada się 
■nteiesujaco* I z wielu względów
posiada’ dla nas duże znaczenie.

Austriacy to dobrzy znajomi 
polskich szernnei zy Szermiercze 
kontakty z Austria sa przyjaciel­
skie : bardzo ożywione, me spo­
tykamy się tak często nawet z 
bliższymi sąsiadami lak z Au­
striakami. Tradycja i dos'^a^cz«- 
nie spotkań polsko-austriackich w 
szermierce nakazują jednak 
ostrożność w omawianiu szans^

Przywykliśmy do tego, te nasi 
szabliści zdecydowanie górują nad 
*wymi kolegami znad Dunaju, ale 
w ■ meczu międzypaństwowym 
nhok szabli sa przecież trzy inne 
konkurencje. A na ne nie mor? 
my liczyć juz tak pewnie jak na 
szablę. We floiecie mężczyzn i

Domingo. Glo- 
ę.' 11 Wiśniewski. The;>. 
। lu’z. I^fevre (rez. Jacquet 
1 helonge). ■ .
'v porównaniu ze składem 

p;i°riw Polsce B zmiany nastą-- 
to ns 4 Ewvcjach' w napą- 

e i na prawej, obronie.

(K. At.)

szpadzie natrafiamy w 
kach na : przeciwników.

Austrla- 
ogólnle 

we flo-mówiąc, równorzędnych, 
vecie kobiecym zaś — na partne- 
,ów dużo - silniejszych f to wla-
snie stanowi o tym. że minio na- 
sze] .silnej pozycji w szabli, nie 
możemy być wcale spokojni o lo- 
y spotkania.

Co. przyniesie wlec meez w 
l.inz? Szablistów- lesteśmy pewni
Czwórka olimpijska w 
Pawłowski, Zabłocki, 
i Piątkowski powinna

stwo wysokie,
spokojni o los — 
olimpijskim finały 
Przeciwnikiem

leżeli... mamy być 
naszej drużyny w

czwórka Loisel, 
schek 1 Kerb. 
Austriacy będą

w Melbourne.
Polaków będzie 
Lechner, wanct- 
W tym składzie 

Jednak przeszko-

większą rutyna 
doświadczeniem 
zólnie Flz ■ 
Tę doskonałą 
młode Herman i
tkaniu

wzięcia. Dwa)dą niełatwą do —,---- -------
pierwsi to szabliści o dużej ru­
tynie, zresztą obaj są finalistami 
olimpliskiml z Helsinek. Dwaj 
pozostali — młodzi, dobrze na- 
=zym znani, dorównują Polakom 
ZYbkością i rutyną.
Dalsze punkty dla Polski zdo- 

’ dotychczas również flore- 
warlo jednak przypomnieć,ciści. 

Że w

składzie: 
Kuszewski 
przywieźć

z Austrii zwycięstwo 1 to zwydę-

1. Pirle, W. Brytania
2. Kuc, ZSRR
3. Iharos, Węgry
4. CHROMIK, Polska

13’36,8 
13 39,6 
13:46,6

z zagranicy
5.
6.

.4rgumentem, który wyciąg­
nęli przeciwnicy Zimiiepo przy 
'iipomaniu składu olim iskie 
go, był przecie wszystkim jego 
miody wiele i w związku z

9.

Szabo. Węgry 
Ibbotson, W. Bryt. 
ZIMNY, Polska 
Mugosa Jugosławia 
Chataway, W. Bryt. 
Lawrence, Australia

13:57,2 
13:58.6

13:59,6

RZYM. Fausto Coppl wygrał w 
Lugano międzynarodowy szosowy 
wyścig kolarski na czas. Coppl 
przcuyl 65.5 km w 1:52.39.2 u- 
zyskując przeciętna szybkość 
10-74-1 km/godz. Następne miejsca 
zajęli: Graf (Szwajcaria) —
1:52.57.6 Romet (Francja) —

BRATYSŁAWA. Reprczentacla 
Bratysławy wygrała z hokeistami. 
Monachium 8:3 (3:1, 2:2, 3:0‘.
Bramki rlla Bratysławy: Panlucek 
I Vias — pó 2 Fako Suną. Kas­
per. Charouzd. rlla Monachium: 
Pferfrrle. Wcchsel 1 samobójcza 
(Sventek.)

poprzednich spotkaniach w 
_____ drużynie floretowej wal­
czył Pawłowski, który zdobywał 
większość punktów. Tym razem 
Pawłowski pozostanie wierny tyl­
ko swojej szabli, a we florecie 
walczyć będą poza Zubem (olim­
pijczyk!) w zasadzie typowi flo­
reciści Nlelaba Franke I Twar- 
dokens. Dobrze, źe zrezygnowano 
z dotychczasowe.) praktyki, dając 
możliwość florecistom pokazania 
swych umiejętności, ale znając 
|e... wcięlibyśmy od przewidy­
wania wyniku się uchylic 
Austriacy Kerb Ulrich oraz bra­
cia Alois i Leo Wunder mogą 
okazać sie zespołem dużo lep- 
-zym co przy dopingu własne) 
publiczności bodzie mogło ozna­
czać dla nas utratę punktów W 
Obli reprezentacjach, konkurencja 
ta nie należy do najsilniejszych 
punktów, dla nas mogą być jed­
nak punkty w tej broni decydu- 
tace W dodatku ze nie możemy 
liczyć oceniając realnie sytuację, 
na zwycięstwo naszych tloreci-
^Austriaczki ' są wyraźnie lepsze. 
Dysponują lepszym wyszkoleniem 
technicznym, biz porównania

Polska
Warszawie' rozegranezycznego

W sobotę 1 niedziele 20 1 21 bm. 
w hali Akademii wychowania Fl-

Dokończenie na sir. 2

Jugosławia

tym

(mn)

Groei

olimpij- 
kierun-
Uur)

.r
występu 

bęrtzi« 
wyjazdom

lednak stio- 
przygotowa-

szablistów, dla . 
to już ostatni 1 

i do Melbourne i 
sprawdzian tor- i

W sobotę i w niedzielę 
kontrolujeiny formę giimiastyczek 

podczas spotkania

i międzynarodowa. 
Dotyczy to szcze- 
Miller-Preiss.

dwójkę uzupełnia 
i Groetzer, w spo- 

zespolem naszej
czwórce Julito, Salbach, Soltan i 
Mnichówna trudno Jest dać Jakieś 
szanse.

I wreszcie największa niewia­
doma — szpada Teoretycznie 
Austriacy są lepsi, ale kalendarz 
spotkań naszych szpadzistów w 
tym sezonie powoduje, że rozwa­
żania w tej broni przeprowadzać 
możemy wyłącznie w sterze teorii.
Wiinrle’ Leo.
Wanetschek to wyrównana I silna
czwóika. /. diug.tj
ny 
nla

przedolimpijskie
naszych szpadzistów pozwą*

lają i po naszej drużynie spo­
dziewać się wysokiej formy. Zna­
my dobrze duże możliwości Ry­
dza, A. Przeżdzleckiegn, Ztmocna 
i Lachowskiego. Jesteśmy prze­
konani. ze zwycięstwo leży w ich 
możliwościach t ze szpadziści zro­
bią wszystko, aby właśnie w tym 
meczu pokazać ze przedolimpij­
skich przygotowań nie zmarno-

Obok 
których 
przed
międzynarodowy
my — ze szczególnym zaintereso­
waniem oczekiwać będziemy wła­
śnie wieści o szpadzistach, a 
głównie o formie Rydza, który 
•nszym zdaniem zasługuje w peł­
ni na miejsce w reprezentacji 
Olimpijskiej, z olimpijczyków, do 
Austri1 nie wyjechał tylko sza­
blista Pawlas, który pozostał w
kraju, i kontynuuje swe 
skie przygotowania pod 
kłem trenera Czypionld.

3 zostanie międzypaństwowe spotka­
nie w gimnastyce mężczyzn I ko­
biet Polska — Jugosławia.

Spotkanie to będzie rewanżem 
za sierpniowy mecz w Belgradzie, 
który wj-soko wygrała reprezenta­
cja Polski. Nasza drużyna kobieca 
zwyciężyła wówczas Jugosłowianki 
376,70:353,15, Polacy zaś pokonali 
gospodarzy 550,60 :ó,1».2S. Indywi­
dualnie wśród kobiet triumfowała 
Kotówna przed Rakoczy. Najlepsza 
z Jugosłowianck okazała się Kocls 
W konkurencji męzczyzn zwycię­
żył Kloaka prz.ed Tomalą, najlep­
szym zawodnikiem gospodarzy byl 
Cakicc.

Podczas meczu lekkoatletyczne­
go Budapeszt — Londyn, wy­
granego przez Anglików, niespo­
dziewanej porażki doznali do­
skonali biegacze węgierscy. Bieg 
na .1500 m zakończy! się zwy­
cięstwem Ibbotsona (1) 3:49.2. 
który na taśmie wyprzedził 

Taboriego (3)
Fot. CAF

Ekipa gimnastyczna Jugosławii 
przyjechała w czwartek do War­
szawy własnym autokarem. W dru­
żynie kobiecej zobaczymy następu­
jące zawodniczki: Kocls, K^ricic, 
Mcdlnc, Kroplvsek, Pogacnlk, Bllic, 
rezerwowa Roznian; skład drużyny 
męskiej pizedstawia się następu­
jąco: Cakicc, Jurjcvic, Petrovic, 
Furlan, Skaza, Gagic, rez. Sabo. 
Trenerom kobiet jest D. DJordJevh 
mężczyzn zaś L Ivancevic. Ekipie 
towarzyszą sędziowie Jurman. Ba­
ki, Vadnav i Boltizar. Kierowni­
kiem ekipy jest M. Radovanovic.

Reprezentacja Polski wystąpi w 
następującym składzie: kobiety: 
Rakoczy, Kotówna, Rllzowska, Sta­
chów, SzczcrbhUka. .Toklclowa; 
męzczvżni Jnkicl. Klnska, snbala, 
Ogrodnik, Solarz, Rclnlsz. Poza kon- • 
kursem startować będą również 
Wasilewska, Rostówna, Kulpińska 
I Konopka.

Sędzia głównym zawodów Jest 
J. Lewicki z Krakowa,

Spotkanie rozegrane zostanie w 
układach obowiązkowych • I dowol­
nych. Początek zawodoxv w sobo­
tę i niedzielę o godz. 19.00 i 17.00. 
W sobotę , rozegrane zostaną ćwi­
czenia w Układach obowiązkowych, 
w niedzielę zaś w dowolnych. W ' 
obydwa dni mezczyżni ćwiczą ra­
no, kobiety zaś po południu.

Nlemleeka sztafeta 
4 X 100 m, która 
ustanowiła w nie­
dzielę rekord Euro, 
py wynikłem 40 sek. 
Od lewej: Germar,
Pohl, Stolnbach I 

Kndrzer

Fot. CAF



Str. 1 PRZEGLĄD SPORTOWY

Spotkanie Przegląd Sportowy—AZS 
i co z tego wynikło

Wub. t-.-goInhi edbytę sl» spot' 
kanie ..Przeglądu Sportowego" 

B działaczami Akademickiego Zrzc- 
rżenia Sportowego. Bxta lo swo­
bodna wrmlana poglurtów na h?- 
mat możliwości upowszcchuioma 
Sportu na wyższych uczclnlacu. 
Ze strony AZS w rozmowie wzl.,41 
udział: Skopowski. Szatkowski.

zaspokoić zainteresowań
....... ... mlodzl-ży. Bowiem ćwi­
czenia w.f. — pozbawione zasad­
niczych cech sportu — dobrowol­
ności, współzawodnictwa I emocji 
— pozostają tylko o b o w I ą z-

sle kiedy w ministerstwie nie; było 
wfekszpzo entuzjazmu 1 zrozumie­
nia znaczenia 1 potrzeb spor­
towych studentów. Wnioski bud 
żerowe AZS były odbiciem owęzes

Czy Jest wyjście z sytuaell?
„Zastanawialiśmy sle — opowia­

dał kol. Pyzikleu icz — nad dal-

nej koncepcji Aport tu­

Pyzlklewlcz tźlarzi 
Rudziński (Zarząd 
Miazga - zawodnik 
dent Politechniki), 
ner AZS W-va). 1 
(koło AZS przy ;

ORGANIZATOREM prawdziwego 
uczelnianego życia sportowego

sport w 
majowy.

kosztowna 
a n 1 sport

bo niHKOwość ro-

•twa

l. Nltkowskl (tre- 
Slnlcyn I Cieślak 
SGPISI oraz na-

, W.F. Mlnlster- 
. Wyższego —

jest Akademickie Zrzeszenie .Spor- 
------ -------- społecznatowc dobrowoina,
organizacja sportowa
Koło Uczelniane AZS

Krajom siu.
A nto próba możliwie zwięzłego

każdemu 
prawianle 
sportowej:

studentowi 
wybranej

studentów, 
powinno 

umożliwić 
uczelni u- 
dyscyplłny

wskazać godziny

tów rozmowy, 
tensjl do trmaiu.

czvienuc\ ..i i 4’’nuvi'i •>"
■ zych uczolniaeli. iiifijnc na ws-rJv
Cizia zbl l/.a):, ry się II KraJoaj

nlngu, przydzielić Instruktora, 
zaopatrzyć w sprzęt, zapewnić o- 
bickt sportowy, zorganizować za­
wody.

Teoria ta nie pokrywa się z prak­
tyką. ..-leżeli pr„? Jmiemy. ule ba-
rżąc ńa oficjalne siat; 
mówił trener Nltkouski ze AZS

swoje poglądy na
ohejmuje auoją działalnością tyl­
ko 10 proc, ogółti studentów, to I 
ta liczba tbl 500) będzie bardzo

Przegląd uzgodnili, 
rozmow nic będą

tematem

krecov. \ ch s nul

przeczuł. Trudno zresztą podwa­
żać oczywiste fakty.

Np. sprawa uczelnianych 1 o-
spartakiad 

ujp udział

Wydawałoby

tów

innsnwo.sul ruchu sportowego na 
wyższych uczelniach. Je-li icina.k 
rozłożyć każdą cyferkę siaHsty;-.i 
im czynniki pierwsze, to okazuję

upraw lania.
Nie chclcllśmy też tracić czasu 

gin precyzowanie zawiłych metod, 
dzięki którym udałoby się ,,u- 
•zczęśllwić” spoi Irin studentów, 
m ykazujących absolutny brak

część uczestników spartakiad 
yczynowcy — zawodnicy kłu­

Bronią on’ honoru roku, wydziału 
czy uczelni: nie są Jednak an'

skom
ulanego AZS, a 
w I a j ą sportu

Ale w
Int trudno narzekam

rywc^ych startów I t'*enlriqow w 
wybrane) dyscyplinie, dla zwykłej 
przyjemności, wyżycia slęu zado­
wolenia ze sprawności własnego 
organizmu, obrony honoru sporto 
weuo wydziału czy s.«Uoly.

Uzv tary studenci — a Jest Ich 
kilkadziesiąt tvslrry — mogą « 
czasie studiów akademickich za

Me.
Co do tego zgodni byli wszys-

05466124
w szkołach dred-

lach jest obowląz- 
wychowanie fi- 

entew 1 I II roku

•lniane Studia Wy-

FF.CEO 
mu. i

Rh
zespoły gimnastycznych 
ćwiczeń korektywnych. Bez z a- 
w n d ó w I r m n c | | sportowych.

fitacl wyników

WT.elędnlając

zaleć
obowiązko­

to' jednak

• Ha nich... zakończeniem działal­
ności spo towej.

Po odliczeniu pierw szvrh I
licz by s t a t y s i y k a ’ opn I

jedyny prawdziwy miernik uczel­
nianej pracy sportowej.

Pytaliśmy się 
co Jest powodem

czclnlach. albo

mniejsze

sportu

dnpatrv

c I u sił AZS I Studiów WF.

AZS jest fln 
nlslerslwn

ułożono

wi-

Można stracić nerwy

Torwar nadal „pod planem”
TORWAR 

rętszą
Jest obecnie najgo- 

hndową w Warszawie.

1D stlążs ć na zapowiedziany ter­
min, by 23 hm. mogło się odbyć 
spotkanie hokejowe Banik Klartno

tylacyjnych w pomieszczeniach da­
nych, wykona ją od nowa Zjed­
noczenie Urządzeń Klima tyzaeyj-

do robót wewnątrz pawilonu w 
stnpadzie — miesiącu polnego

oglądania
możność

zonu.
Budowa Tor waru cala osobna

tyle smuri gorącikowp tempo ro­
bót, które musi odbić się na Jako­
ści wykonania.

Powierzchownie rzrrz blorąc, wnę­
trze Torwaru jest już prawie gn-

stale niedotrzymywanie terminów, 
za wprowadzanie w hląd opinii pu-
Ulicznej, za wyni 
cliii. niedbalstwo

rc z pośplp* 
'konanla. ta

ze kończą pokrywanie 
I. elektrycy zakładają 
robotnicy myją płytę, 
roboty tynkarskie. O- 

•wmu w terminie za-

jednoczenia

pilniki w maszynowni — pieklił się 
w czwartak o godz. 13.10 kierow-
ul k

widać.

rzę

a jeżeli ma.

dntektów konstrukcji

skandaliczne opóźnienia doktimen*

khn znaczne zwiększenie 
budów y.

kosztów

władz sportowych na aferę Torwa­
ru i domagamy się przeprowadze­
nia w tej sprawie szczegółowych 
dochodzeń.

Cergo

nadzieję, że owi clek-

tamcm. Chodzi nam teraz o co In­
nego. W środowej audycji sporto-

otwierać Torwaru

eznp tempo i 
dbalsiwn l «1 
nia hurtowy,

powoduje

i rozpoczęty sezon 
kontynuowaniu ro-

bót.
Po zbadaniu sprawy na miejscu 

stwierdzamy, że jest tylko jedna 
alternatywa: albo uruchomić Tor- 
war w terminie (?(t—23 bmj, albo 
ełracłr jrizczc jeden sezon, pocze­
kać do września Ifł37 r. i odebrać 
całkowicie- g łowy obiekt. Całko-

budowy

Innego ma. Przesuń

nie ukońrzy w tym terminie nawet 
euivacjl, nie mówiąc Już o krytej 
płycie.

co więcej, wobec

lodrr

z nirh.

nic możoiny sobie pozwo­
li kMis zamykania jednego 
tylko przez jakąś dziwną

lekkomyślność lub mcodpowledzial- 
nef-ć tych, któr/y powinni za tę 
Inwestycję odpowiadać. Ileż to Już 
razy wyznaczano terminy ukończe­
nia Torwaru? Ilekroć nie dotrzy- 
m? wano tyrli zobowiązań?

Niepoważnie wpro.-t wyglądają 
zapewnił*nIn dyrektora Centralnego 

urządzeń Sportowych. 
Słupczyńskiego I projektanta inż.
Bi n.. aow

zumiano tylko jako okresowe ma­
sowe imprezy, a nie Jako systema­
tyczną działalność zrzeszenia, któ­
ra ogarnęłaby większość studen­
tów I zapewniłaby im ' możliwość 
codziennego uprawiania sportu.' A 
taka masowość wymaga i obiek-

•'♦.■«połów llurwych. żeby w tęn 
spna. b wykroić pieniądze ns 
sport uczelniany. Nie możemy Jed­
nak tegn zrobić — nie pazwolh 
na to sarni studenci. Nawet cl. 
któvzy w te] chwili nie mogą. u- 
prawiać sportu. Nie pozwolą na to 
i zawodmcv zespołów. Nic mant 
prawa przekreślać Ich niejedno­
krotnie wieloletniego dorobku".

Jednym słowem — nie ma wyj-

tów organizacyjnych — czyli spo­
rych zasobów pieniężnych.

Obecnie rezygnujemy kon-
wiadomo. 'idzie la

cepcjl ..masowego’* sportu na po­
kaz I Ilość uczestników. Zgodzi 
łp-my się. że upowszechnianie 
sportu Jest częścią składową po­
prawy warunków bytowych I zdro­
wotności społeczeństw a. a w szcze-

tovanfa AZS przez Ministerstwo 
Szkolnictwa Wyższego (za’ łajają­
cy sztywną zasadę 5 — 10 proc, 
wzrostu rocznic; nie docenia ros-
nącjch potrzeb 
dzieży I zmusza

sportow ych

eraniczania sportu na uczelniach, 
a nawet 1 sportu w sekcjach wy-

I oto w okresie kiedy, ambicją

zespołów rlo lijz pańs,wnwycn — 
AZS wycofuje swojo zespoły 
•z lis (np. szachy) i c I o s z y się 
z przeqranej(l) zespołu, któ­
ry miał szanse awansu!

studenckich

wypożyczone obiekty. na organl

I na opłacenie skromnego aparatu

Fundusze na Koła Uczelniane są 
tak minimalne, że nie pokrywają
nawet obecnych, 
szvch potrzeb, ,.Na mó-

ma Chc^rny np. 
Hef litr? sim 
Id. Ale za

dużej pomocy ripamsowej na roz­
wój sportu. Jednak podział kredy-

AZS
owych — zdaniem 
ile iest sprawiedliwy, 
niektóre . zrzes •cnia

i
że GKKF — naczelnv orcan 
dzy państr. rrwr| w spornie — 
zajął się gr mtnwna analiza b 
tu AZS. który pr^eHo* stosr

powinien otrzymać

AZS wypowiada *le za przyzna­
niem GKKF prawa Jedynego dys­
ponenta p zy rozdziale wszystkich 
!<■ rd tów państwowych, przezna­
czonych na sport. Obowiązkiem 
GKKF powinien być rozdział I 
kontrola wykorzystania tych k e-

szen 7 mcii, nie maja- 
wspólnego z Jego wyni

opa.ci ‘‘tu
sic pogodzi’’ 
ruchu spor*

to.’r:n na demokratycznych zało­
żeniach.

przekazanie

poprą-

większy udrdal w 
•rt i na uczelniach

następne

zużyte p-zydzlelone fun-

v ie pndrjinle Z'a t| Krajowy.

SL Rardyn

Wspaniały bieg Zimnego w Brukseli
5000 m

Dokończenie ze str. 1
wykazuje niebywały zasób ener­
gii. Tak potrafią walczyć tylko 
najwyżej klasy biegacza. Du­
blowani maruderzy z szacun­
kiem ustępują mu miejsca przy 
bandzie. Tylko kilku jest ta­
kich, którzy walczą, aby nie 
być zdublowanymi przez Pola­
ka. ■

Z trybun rozbrzmiewa bez 
przerwy czystą polszczyzną o- 
kfzyk: brawo Zimny! Przedsta­
wiciele Polonii mają okazję o- 
glądać swego rodaka w wiel­
kim biegu. Dzwonek na ostat­
nie okrążenie poderwał Zimne­
go do jeszcze większego wysił­
ku. Niedaleko przed sobą miał 
on zawodników biegnących na 
drugiej i trzeciej pozycji. Przy 
olbrzymim dopingu Zimny roz­
począł wielką pogoń i ostatnie 
100 metrów wykona! czysto an­
gielską końcówką. W tym biegu 
Zimny -mógł pokonać najwięk­
szych rywali z rekordzistami

Wynik 13:58,6 wywołuje bu- 
rxę oklasków a my myślimy' w 
duchu, o : He byłby on lepszy, 
gdyby startował tutaj Plrie, 
Kuc czy Chromik.

Nie ulegało dla nikogo wątpl5-
wości, że w Brukseli, 
wszelkim oponentom, 
stal się olimpijczykiem 
nie z gatunku jadących

wbr’?w
Zimny

dla o-
trzaskania sic. ale mających 
szanse na odegranie poważnej 
roli.

.lę«?7.czp raz Polak stanął na po­

nadxlwnnnu ic;

szego oszczepnlka Jest duży. Roz

Szerokie kontakty międzynarodowe

17076948

13:58^6 min
bieg był bowiem fupełnle roz­
miękły. e różnica kllkw 
naci pozostałymi rywalami Jest do­
wodem sporej przewagi naci aon- 
kuręntami, ,. , ■, . ■. ■
BLONSKY RZUCA1 HISZPAŃSKIM

STYLEM
Wynik Radzlwonowlcza sprawi! 

nam wiele radości, -ale główną a 
trakcją tej konkurencji b>lo za­
demonstrowanie przez Francuza 
Blonsky'ego rewelacyjnego stylu 
iilszpaiiswiugo, W pierwszej kou.l 
ce l.lonsky rzuca! normalnie 1 u- 
zvskal zaledwie 53,61. Później u- 
stawił się on około 2 'metrów od 
linii wyrzutu. Oszęzep ułożył moc­
no w dłoni, trzymając go za oli­
nowanie. nalej wszystko odbywało 
się Jak przy •. rzucie . r dyskiem. 
Bimisky na ugiętych nogach wy­
kona! dwa- balansujące zamachy, 
a następnie szybki obrót 1 wyrzut. 
Wynik 65.20. Różnica była więc 
istotna.

Na rozbiegu nikt nie obawlni 
się, że Blonsky moż.e rzucić po­
za promieu wyrzutu. Wielu z.awod- 
ul..uw, fotoreporterów, fachowców 
siało od niego o kilka metrów be?, 
żadnej obawy,

Blonsky nic ma Jeszcze dosta­
tecznie opanowanej techniki Bli­

eznło wychodzi Hermann, « pozo- 
stali zawodnicy rozclągśją się nie? 
co. Uciekający coraz bardziej Her­
mann I goniący go Barihel w.vcho 
ozu wreszcie zdecydowanie na 
czoło. ■ Kryża-Ina ;oslatiilcW cztery- 
s(n metrach dobrze finiszuje, mi­
la kolejno Belgów. Po krótkiej 
walce, poddają się również H-mi- 
cuzl Bernard I Jazy a na ostatniej 
prostej musi również .skapltuloiwic 
najlepszy z Belgów Balleux. Po­
lak zajmuje więc trzecie tnlejsce. 
w dobrym..czasie 3:49,4. .-

O Jedną , lokatę gorszy od Kryży 
byl Orywal na dystansie 80f> me­
trów, Zawodnik ten w ostatniej 
dosłownie, chwili zdołał wyjechać 
do Belgii 1 w len sposub eiślpa 
polska. powlęltszyła się w 
Brukseli do □ osob. Orywal « 
mocnej obsadzie lej konkurencji 
zalał ' czwarte miejsce, wjprz  ̂
d?:ając kilku dobrze znanych bie­
gaczy (Niemiec Brenner. Luksem- 

' ourczyk Hasqiiini w dobrym cza­
sie 1:50,0. btaiu Orywala oył Jed­
nak fatalny (został Od razu za 
mknlęty na 10 pozycji) ale więcej 
lit winy startera. Który po dwu 
falstartach wypuści! po raz trzeci 
zawodników' również z falstartem. 
Holowa oleuaczy zatrzymała

promień leni padania oszczepu. 
vż piątej kolejce osiąga on naj-; 
lepszy swój wynik 67.5.1, co oaje 
mu miejsce za Radziwonowiczem.

Co można powiedzieć po obej­
rzeniu tego reuciac^Jnego siyiu.’ 
Z pewnością nic Jest on łatwy do 
opanowania, ale Jest też pewne, 
że oszczep wyrzucony jest z do­
datkową siłą nadaną mu przez 
rotację. Nie ulega wątpliwości, ze 
po t. eningu czołowi zawodnicy bę­
dą regulat nie uzyskiwać po 55 
metrów, tai< Jak ' te. az rzucają' 
przeciętnie po 75.

rzuciła się w pogoń, za hiehtzen- 
haineiii i tarreltcuh Orywal syste­
matycznie .odrabiał stracony tet 
run i1 po czterystu nwirach byl 
już czwarty, a po B00 metrach n- 
lokonal się luż zh plecami Ricn- 
izeuriHina.' Na końcówce rywal*
dssponouHll jednak tviyi.szj 
pasem sił i Farrcll oraz 
Leva zdołali wyjść przed 
wala.

Belg 
Ory

Najsłabiej ' zap ezentował 
Adamczyk, w skoku o tyczce... 
oicdkał on bez ekspresji, me ocioi*

sił

KRYZA 3 NA

Po raz trzeci na

1500 m

podium oglą-
«laliśmy zawodnika polskiego po 
biegu na 1500 metrów. Kryża miał 
tutaj rywali bardzo groźnych. 
Niemiec Hermann, mistrz olimpij­
ski Rarthel, francuscy olimpijczy­
cy Jazy i Bernard — oto główni 
rywale. W wielkiej grupie 14 star-
lujących Kryża ulokował

ino
za

pr> siarcie przy bandzie. '-Po
_ tempo spada i 

wszyscy biegną zwartą grupą. Na
metrach'

Andalsnes (Norwegia) od- 
był się -XI Kongres Mię 

dzynarodowej Federacji Spor­
tu Kolejowego (USIC). Na 
kongresie tym obecni byli jak1» 
obserwatorzy przedstawiciele ZS 
Kolejarz — przewodniczący Ra- 
dv Głównej, dyr. Tarantowicz 
(■•raz sekretarz RG — Wł. Wil­
czek. Ponieważ był to pierw-'

posiedzeniach niemal wszystkich

USIC Bułgarię i numunię.

nn

władze USIC 
stal Francuz 
genet alnym - 
kami prozy-

szy konlakt naszych koleja- 
t międzynarodową federa-

ranił, Wioch, Szwecji i CSR.
— Jakie

Polski do USIC?
szanse przystąpienia

mieckmil, francuskimi, rumuński, 
ni t węgierskimi. Planujemy tez 
kontakty mędzynamdnwe w pły­
waniu. piłce ręcznej, zapasach- 
2 mnartyce akrobatycznej, piłce
wodnej, hokeju na trawie, tenrsie. 
nokrju na lodzie, żużlu, siatkówce. 
'••e.T.ńeice. saneczkach i bobsle-

cjq, zwróciliśmy się do dyr. Ta- 
rantowicza z prośbą o zapozna­
nie Czytelników Przeglądu 
Sportowego z przebiegiem kon­
gresu. Nasze pierwsze pytame

— Co to Jest. USIC i Jakie stawia 
przed sobą zadania?

— USIC jest międzynarodową or. 
ganizacją sportowców . kolejarzy. 
Działa ona pod protektoratem Mię-
dzy narodowego Związku
(USD, którego członkiem są

Kolei 
rów-

nież PKP. Do USic należą niemal 
wszystkie federacje sportowe kole-

do ulatwn 
kontaktów sportowj

nopy. USIC dą/y 
międzynarodowych

kolejarzy, 
’ poszczę-

twia Klubom kolejowym nawiązy-

u kolejowe dla sportowców. Oczy
wście 
poły, 

kania

zniżki otrzymują tylko ze- 
któtc wyjeżdżają na spot-
zamieszczone

musza

zw-azki Sportowe poszczególnych 
krajów (u nas — sekcje GKKF). Co 
rok przyznawana Jest dla najlep- 
izcj tcdciae.h krajowej nagroa» 
przewodniczącego USIC. Dość pi. 
^antny jest fakt, że o przyznaniu 
tej nagrody decyduje m. in. przed- 
mawiciel Polski, który wchodzi w 
;klad prezydium Międzynarodowe­
go Związku Kolei, podczas gdy ZS 
kolejarz nie należy do USTC.

— Jak przyjmowano delegację 
polską na kongresie?

— Przywitano nas bardzo serde­
cznie i mimo, że byliśmy tylko ob­
serwatorami, uczestniczyliśmy w

O RZYKLAD stadionu Bu- 
* dowlanych przy ul. Wawel­
skiej w Warszawie stał się już 
klasyczny. Gdy ktoś zabiera 
głos w sprawie zlej gospodar­
ki obiektami sportowymi, nie­
odmiennie wy m i en i a -warszaw­
skich Budowlanych. Mówi si^ 
więc, że korty przez długi czas 
straszyły pustką i naigrywały 
się z amatorów temsa. że małe 
boiska są niewykorzystywane, 
że przecież obiekt ten jest zbyt 
duży dla jednego klubu, w ja­
kim celu buduje się więc ta­
kie kolosy itp.

Ale sprawa złej gospodarki 
terenami sportowymi to nie 
tylko Budowlani. Przykłady 
można wymieniać przez długie 
godziny, nie to jest jednak 
celem artykułu. 2e jest źle — 
zgadzają się wszyscy, co zrobić 
by było lepiej? — tu już są 
pewne rozbieżności. I dobrze, 
że są. Z kilku koncepcji bę­
dzie można wybrać najlepszą

Sprawa zlej gospodarki 
obiektami sportowymi stała sic 
jednym z centralnych zagad­
nień naszych władz sportowych 
i zainteresowanych stron. Wie­
le się ostatnio o tym dyskutuje 
i wyciąga wnioski. Dla jasnoś­
ci kilka szczegółów z ,thistorii“.

W ub. roku 
mitet Kultury

Stołeczny Ko-
Fizycznej wy-

ty-
godnip — na zwróconą przez 
nas uwngp, że terminy w Torwa- 
rzr napięte są już na godziny —

ko* jest w porządku, że Torwar bę-
dzlp C'’lowv 
dwa dni do 
na wszelki w 

'I ymrzatem

październik.!, a

•padek! 
inż Ignaciuk musi

wydzierać projektantowi dokumen­
tację na różne detale, kawałek po 
kawałku, musi wydobtawać spod 
jieml blakujące mu materiały (far­
ba mineralna do la .trika, tenakota 
ryflnwana, siatka druciana do o- 
grodzerln tafli Itp) i wcale nie 
jest p^wny, czy nawet na ?3 hm. 
vszvstko, co zostało zapowiedzia­
ne, będzie wykonane. Wobec wa- 
^Iwej dokumentacji urządzeń wen-

stąpił z wnioskiem o stworze­
nie przedsiębiorstwa, które zaj- 
mowalcby się administracją i 
konserwacją istniejących urzą­
dzeń sportowych w Warszawie. 
Koncepcja ta nie trafiła do 
przekonania władzom sporto­
wym i została odrzucona. Wio­
sną, bieżącego roku, wobec 
katastrofalnej gospodarki o- 
biektami. głównie przez Zrze­
szenia, ST. KKF ponowił pro­
pozycję. Tym razem spotkała 
się ona z poparciem GIŚKF i 
Centralnego Zarządu Urządzeń 
Sportowych.' Tymczasem...

Tymczasem następuje zwrot 
w polityce CRZZ: problem 
zrzeszenia — kluby zostaje wy­
grany przez kluby i one będą

enzz 
szeme 
na w i

nam

31)0 dolaiów i suma ta 
największą przeszkód., 

’u p. zez nas /.god.\
Chcę jednak wyjaśnić, że nie ozna

dewiz, 
posób 

W.G.C 
banku 
padku 
ie .‘w;

gdyż skłaukę wpłaca Stę w
raczej symboliczny. Miano- 
pozo.-t.a.ie ona w polskim 

na koncie Kolejarza. W wy- 
gdy USIC p taję jedm. 

/ch czlonkcw;-kieh fndcrac,
organizacją mistrzostw, przydzieli 
i ównoznacznle na tę imprezę od- 
powiednśe fundusze, które pokry­
wa właśnie z tych składek. Piak-

— Czy w zariazkn z nowa orga­
nizacją sportu związkowego myśli- 
eie o .li, „rżeniu tederatji klubów 
kolejowych?

— Nasz projekt, kióry w najbliż­
szym czasie pizedstawimy Central- 
tej Kadzie Zw. Zaw. do zaakcep- 
owania, idzie jeszcze dalej. Chce- 
my nowiem zajmować się nie tyl­
ko sportem wyczynowym, ale tak- 
<e organizować masowe wychowa­
nie fizyczne kolejarzy. Oczywiście, 
wszystko w ramach nowej struk­
tury r.poitn związkowego i pod kię-
unkrem Związkowej Karty Kulm-

■.a-z z.o-tawe przyjęty z zadowo­
leniem przez egól kolejarzy.

lą przystąpić ila Kolejarza do USK ! 
wpłacamy po 300 dolarów locrntc > Uwaga

W. Korycki

ła otrzym; 
trzoslw US1 
mistrzostwa

organizacji

Ipnwiedmej sumy doi 
amy lę sumę skarbowi 
z na^zeso konta, pokry

mistrzostw, oczywiście z naszego’
Ł.oi»WKowpgo budżetu. i

— Czy nawiązaliście w Andalsnes 
kontakty z poszczególnymi federa­
cjami? I

— Tak. Ułożyliśmy już 
projekt kalendarza, który

nawet 
przew.-

duje nk. 150 kontaktów międzyna t
rodowych.
boksei&kie 
Węgrami, 
klubami

Są tam m. tn. mecz.
z NRD, Jugosławią 
spotkania piłkarskie 7 

TRF, Węgier, Szwecji
Francji, zawody lekkoatletyczne zc 
Szwedami, Jugosłowianami, Rumu- 
nąmę Węgrami, mecze koszyków­
ki z drużynami tureckimi, włoski­
mi, szwajcarskimi, belgijskimi, nie-

Kto ma rządzić arenami sportowymi ?

. wzwyt: 1. Dahl, Szw, '•»
Fonrn cr, Fr. — ]on. A S; *84; S, Belg. - 180. • ' 3,' V,n FlilcS,

, ‘ ■ Nwm.ń, szt

3. Ussenko, Fr. — 22¾ T 
Witz, NRF — 22 2- s' VI ni'«- 
NRF — 22,4. WaPP5rt,

3. Kryża, Polika — 3.49 
Ballleux, Bel. - 3:500' V'1 '4' 3:52A 6 Bw^ *

jał się od tyczki spadając na po­
przeczkę nawet wowc^a* kiedy 
był wysoko ponad nią. W tej sy­
tuacji z wynikiem 4,10 musiał u- 
stąpić nie tylko dobremu Preuss- 
gerowi (NRŁ>) ale również Francu­
zowi Sillon i Włochowi Ballotta, a 
więc zawodnikom, z którymi nor- 
mamie wygrywał.

A innu .vun.vurencjc? Nic. wszyst­
kie miały mocną obsądę. ,aic emo­
cji na ogoł . nie brakowało. Duże 
urażeniu zrobił pojedynek sprinte-

Steinbach (NRD) - sprawiając duże 
wraz.euie lekkością piegu, .'h ysoKi,

«■ powietrzu niż .biegać. Uzas 10.4 
na rozmlęKlc.1 bieżni — rewelacyj­
ny. W drugim , przedbtógu 
Mandstroem jesi ■ zajuu.eczcni-.uu 
budowy Stelnbacha.,/Krępy, moc­
no uiulęsiiiuuy urnie. na silę, do 
przodu, wywalczając pierwsze miej­
sce w 10,8 (w' Budapeszcie ii.iąl 
10,3) przed FrancUzein Dellećóuri 
10.8. -.. ." '

Pojedynek w finale' kończy się 
niewielkim, ale . zdecydowanym 
zwycięstwem Stelnbacha lU.o przed 
Sandsiroemem 10,6.

duz.ęKO loriualu gwiazdę 
wą wyrasta holender miii 
.lego czas na 16.000 metrów 
,2. będący nowym rewordem 

Holandii — to zapowiędz Jeszcze 
lepszych osiągnięć. ,

W biegu na 200 .metrów Sand- 
stroem pontosl drugą porażkę, 
tym razem wyprzerb.it go rewe­
lacyjny Szwed Carlsson, który wy 
niniem 2i,2 poprawił o 04'rekom 
swegokraju. . . ■

Zygmunt Gluszek
WYNIKI ■■ '

110 m pt.: 1. Hildreth, Anglia ■ 
14,5; 2.. '.lohneniarK, Szw . —

i\ainerbecck. Hol.
Manssarul. Wj.. — 1

kula: 1, Wuyts, Belg.
2.. ueprouw, BeigAr— m, 
iard,: rr. — 12,87; .

6. Kost,

• 14,14.

14.3?

.-5_-2®P m! 1. Zimny, p0|.l, 
13:58,6; 2. Loenaert, Szw ' ’
14:39.2;' 3. FerMns. Angl' ' ~
!=n?'2: 4,S dM ^' the. Bdg ~ 
15:01,8: 5. Norbcrg, Snr
15:01,3; 6. Nevon. Szw. « I3:loj

Oszczep: 1. Radzlwonawlcz, pk 
fI*s ' — 71,34; 2. Blonskv Fr'
67.54: 3. L. Syrovatsky,' Fr “

4c Van (lc rn». Belg.' 2
62,3fi; 5. Kamerbeeck, Hol61.76; n. Hutsch 57.17. ol' ■ -
430yTsillon',

PolJi,.'- 47o.41° 4' AM

Zbigniew Orywał
Rys. E. Ałaszewski

Zimny
o swoim biegu.
Radziwonowia

sensacji

Zimny
Rys. E. Ałaszewski

10.000 m: 1., Kiincn,/ Hol. — 
29:47,2; 2; txnigiit, Angl. — 2.57,6. 
3. Hermann, belg — 30:00,4; --i. 
Van der Druysśe, Belg. — 30:16,4: 
5. Depauw, belg. — 30:38,8; .6 

. Stiller. NRF — 30:42,4.

Uwaga
w dal: Wahląndri-

708' 2. Millier, hawaje.
3. Fllipjiai I belg. — 664.

Szw. — 
— 705;

400 m — I przedbieę: 1. Degat?
r. — 49 3; 2. Hanct, Belg.

Ukazały stę w sprzedaży nowe numery

miesięczników fachowych:
Nr 6

PIŁKA NOŻNA
Nr 4

PŁYWANIE

Złoty środek pilnie poszukiwany
obecnie podstawowym ogni­
wem sportu związlcowego. Ist­
niejące obiekty zrzeszeń za­
mierza się przekazać klubom 
(niektóre już przekazano) i 
sprawa gospodarki na tych te­
renach zaczyna wyglądać zu­
pełnie inaczej.

.lak więc rozwiązać to zagad­
nienie? Czy zostawić admini­
strowanie obiektami klubom, 
czy też stworzyć przedsiębior­
stwa miejskie, powiatowe, wo­
jewódzkie? Co się wówczas 
stanie z obiektami komunalny­
mi jak: małe boiska, plaże, 
przystanie oraz z. gigantami 
Jak stadiony Dziesięciolecia czy 
Śląski?

Po odpowiedź zgłosiliśmy się 
do najbardziej zainteresowa­
nych: GKKF, St. KKF, Wy­
działu KF CRZZ i. Centralnego 
Zarządu Urządzeń Sportowych 
Oto co usłyszeliśmy:

W STOŁECZNYM. KOMITECIE 
KULTURY FIZYCZNEJ...

ty związku z decentralizacją 
sportu, za stworzeniem podstawo­
wej Jednostki sportowej — klu. 
bu. odstępujemy od projektu two­
rzenia przedsiębiorstwa — kolosa 
Zbiurokratyzowany aparat przed 
s.ebiorstwa stałby się prawdopm 
dobnie „wrzodem" na eięle nasze, 
go sportu. Należy rezprzestizentć 
sk, w teren! Proponujemy oddać

-19,8; 3. iuirKe.LuK 
p. zedoieq: 1. Huber

Hansicra, \M.

,s. — 5U.1. li 
■, NRF — 50,6; 
Belg. 51,6; 3.
5i,7; finał 1.

Huber NRF — 47,1; 2. uegats. 
Fr. — 48.1; 3. Panslera, Ul? — 
48,5; 4. • Hauet,: Beig. — 49,5; 5.
Mirkę, Luks. 5U.1

400 m, pł: 1. Cane. Angl.
52,5; 2. Johnson, bzw. — <

BRUKSELA. 17.10 (tel. wł.l. Zim­
nego spotkałem przed stadlontm. 
kiedy otoczony przez wielu entu­
zjastów podpisywał karneciki I od­
powiadał na dziesiątki pytań. W 
drodze do hotelu Cnsmopolit mie­
liśmy jednak sporo czasu, aby po« 
irzmawiać z bohaterem środowego 
mitingu.

przed biegłem — mówi podekscy» 
towany jeszcze Zimny — nloblis’ 
my harmonogram, który oplew 
na ll.oo.n. Orywal hył na boisku I 
informował mnie Jak Idzie. Od P®* 
rzątku wziąłem ostre tempo; gdy* 
tylkn w ten sposób mo*łcm lń 
cienkiej bieżni i podczas deszczu II» 
czyć na wynik o ormnijśkiej wir» 
toścl. Na całej trasie nie przeżywi* 
łem żadnego momentu osłabieni, 
finiszowałem mocno a po biegu nie
nylem wyczerpany.

Zamierzamy skierować nasz wys!-| 
:k na sport komunalny, gdyż dośćlek na sport komunalny

nawet takie jak Torwar i skoczni*

pcwlednio silne Aiuuy naccUzęKi 
i hokejowy.

SUdicny g'.gan*y aylyby tu je.dv 
nym* wyjątkami: e dmini^t.-owa* 
nimi powinny Rady Nąrcdc-we. 
Mniejsze obiekty sportowe jak 
dzielnicowe płyty boiskowe, boAV.» 
małe plażć. przystanie. — 'siewem 
obiaty komunalne, należy • odąć 
pod opiekę Dzielnicowym- Radom 
Narodowym.

3. Lambrecht, 
Basset. Fr. — 
Wł. — 53.7;
34,4. ;

100 m ~

. belg. — 53.1; 4.
- 53,2; 5. Befleila.
6. Kost, Szuajc. —

badh, 
berg.

NRD' 
NKb -

I półfinał: l. Stein 
— 10,4; 2. Svene 

b0,i;- ,3. Llssemco.
I D‘Asnach. IM. —

Trudiin ml nawet powiedzieć Jsk 
cieszę się z tego wyniku. Przeciei 
ten czas możp mieć wpływ oa 
moje szanse olimpijskie.

Z kolei nawiązujemy rozmowy 
7. Radziwnnnwiczem o rewelacji* 
nym stylu „hiszpańskim’’ w oszczc»

10,7.11 półfinał: ,1, .sandstroemi 
Angl. — 10,8; 2. Dellc_ourt. Fr.
— 10,8; 3. Carlsson. Szw. — 10.9; 
finał: 1. Steinbach, NRD — 10.5. 
2. Sandstrnęni : Angl. — 10.6; 3. 
Carlsson, Szw. — 10,7; 4. Delie

luż mamy ob.ektów dużych-wido- 
wŁskowych Obecnie finansujemy 
budowę pły.t boiskowych w Pra- 
dze-$ródmieśc:e, Pradze-Pólnoc i 
Wawrze, dzielnicach najbardziej 
pod tym wzglądem zaniedbanych

Należy naprawić błędy budow­
nictwa ZOR-owsklego i stworzyć jak 
najwięcej obiektów przy osiedlach. 
Do administrowania . opieki n^d

izyć nowe przedsięb.or&t wo czy 
przekazać Radom Narodowym.

Jeśli chodzi o sport masowy, to 
prócz jak największej troski z na- 
^.c.i st.ony o ob exty orzyzd*^3j 

we. Rady Narodowe powinny u 
lizymywać małe boiska, plaże, 
przystanie itp., dostępne dosłownie 
d!a wszystkich.

mo, ie „pańskie oko konia tu­
czy", że o własny dom dbamy 
najlepiej. Jeśli będzie odpo­
wiedni nadzór nad klubami, 
idący w kierunku należytego 
wykorzystania danego obiektu 
a nie zacieśniania się we wła­
snej skorupie, w kierunku kon­
troli finansowej (tzn. nie po­
bierania wygórowanych cen za
użytkowanie) — glosujemy za 
klubami. Jesteśmy także za

court. Fr. — 
NRF — 10.9; 
10,9.

10,7; 5. Sveneberg.
6. LisscuKO, rr. —

800 m: 1. 
— 1:18.9; 2............ .............
1:49.3; 3. Leva Belg. — 
Orywal, Polska — 1:50,0;

Rlchtzenhaln. NRD
-arrel, Angi. —

ó i.ieii/
NRF — 1:50.4; 6. Rasquln, Luks. — 
1:50,9.

dysk: I. Allard. Fr. 
Wuyts. Helg. — 41,25. 
dendonck. Belg. — 41.

Vander-

pic.
— Panie, ja tak rzucać nie będ? 

— mówi z miejsca nasz p5.2CZ2’ 
nlk. — Przecież to niewiele ma 
wspólnego z dotychczas pojmowa» 
ną konkurencją oszczepu. 
hędzie ton styl wyodrębnić I 
n’kl notować osobno. Nie pR.** 
puszczam aby styl ten przyjął sił 
wszędzie.

— Poprawa w odległościach jes 
Jednak duża?

— Zgoda, nawet bardzo d 
to nic Jest rzut oszrzrerm» i'- 
połączeniem dysku I 
za tym wygląda to nlczbvt 1 
Oszczep jest zbyt długi. a!»y . 
konywać nim harmonijne ournth

oblekłam', 
zwerbować 
Blokowe T 
$yć dobrze

kom un a 1 n ymi trzeba 
DRN-y l Komitety

egza-iw-n w
czasie organ- zowania ślizgawek. 
Kiedy prz.ęjriz.lemy na sport dz rl 
nlcnwy na pewno nie będzie zja 
wiska niewykorzystywania lstn'eją- 
cych obiektów.

W GKKF I CENTRALNYM 
ZARZĄDZIE URZĄDZEŃ

SPORTOWYCH...
Nasze postulaty idą w kierunku 

zachowania pewnej elastyczności, 
gosp^dai ka terenami sportowy m. 
pvw.nna być prowadzona rózno-

maksymalnym budownictwem 
obiektów komunalnych i wciąg­
nięciem do pracy DRN-ów i 
Komitetów Blokowych, czyli 
za sportem środowiskowym. 
Srodowiskowość polecamy tak­
że gorąco klubom.

Dobrze się chyba stało, że 
projekt stworzenia ' ’ 
biorstwa wysunięty

przedsię- 
przez St.

jodn.e. W 
jx>zy:ecxne

zasadzie uważamy za 
przekazać większość

w WYDZIALE KULTURY 
FIZYCZNEJ CRZZ...

Idziemy w kierunku naprsWa 
nia błędów, ja-kich popełniliśmy 
niemało. Należy zapewnić klanom 
odpowiednie warunki pracy Nie 
wyobrażamy sobie, by mógł istnieć 
klub bez boiska Likwidujemy ad. 
miniatrację obiektów nrzez Bady 
Administracyjne Osiedli 1 zwraca­
my je klubom.

Jak zabezpieczyć możność korzy 
stania z obiektów' wszystkim zaln 
teresowanym? Trzeba zapewnić 
kredyty na utrzymanie tych obiek­
tów, by gospodarze nie gonili za 
zarobkami, by tereny te hvły do 
ntępne dla innych kół l młodzieży 
szkolnej nawet bezpłatnie a za 
pieniądze tylko w wypadku orga- 
n rowama Imprez dochodowych.

.siniejących obiektów wyoch ębn.o 
nemu przedsiębiorstwu przv Ra­
cach Narodowycn, może być mm 
przedsiębiorstwo zajmujące sę 
paraam. i z.elenią.

Dobre strony tego projektu: jed­
ną oiygadą można by oostuzyc ca 
ły szereg obiektów, co stwarza 
niską ka.kulację kosztów, apara­
tura techniczna do konsonvacji i 
sprzęt konieczny do wszelkiego ro 
dzaju zawodów oylby ten sam dli 
wszystkich obiektów a co ważniej
t.-e spiząt dobry : należ; 
korzystywany. W tej enu jeśb
kluby są nawet w posiadmiu ta­
kiego sprzętu :o nic £pein»A «n 
»we; roli, pizewazmo s»v* bezuży­
tecznie. Koszt konsarwacj: jemirgo 
obiektu jest drogi, w rezultacie 
%o->pudmze stalagi się me wpuaz- 
czać „intruzów •. bo obiekt się ni.

KKF nie upadł a „zatrzyma! 
się" w GKKF. Naszym zda­
niem przedsiębiorstwo takie 
byłoby pożyteczne dla admini-' 
stracji Stadionem Dziesięciole­
cia. Śląskim, Torwarem, Tor- 
stalem, skocznią na Skarpie 
itp. ob.ektami nieklubowymi 
Balibyśmy się oddać np. Tor­
war jednemu klubowi tak 
długo, dopóki jest on jedynym 
tego rodzaju obiektem na da­
nym terenie. Nie przemawia 
nam natomiast do przekonania 
koncepcja oddania przedsię­
biorstwu większości obiektów, 

^eśli chodzi o konserwację 
i sprzęt techniczny to kluby 
mogłyby korzystać z usług 
przedsiębiorstwa, na zasadach

Hasto: „mniej użytkowników

Sprawa 
obiektów.

niektórych wj jątkuwych
Budowlani (1 nie tylko 

Budowlani) powinni stać się kłu­
bem dzielnicowym dla Ochoty, 
przyciągać do klubu okolicznych 
nr eszkanców a wówczas stadinn- 
na Wawelskiej nie będzie świeci! 
pustkami; gdyby powstał odpo­
wiednio silny klub hokejowy. ..gło­
sujemy by oddać Torwa-r temu 
klubowi! Stadionów Dz eśięclolecia 
i Śląskiego "nie będzie w stanie u- 
tj-zymać żaden klub.. To są wyjąt­
ki t trzeba się zastanowić czy zo. 
stawić je w opiece PFis-u. stwo-

mniej roboty 
wiele szkody.

ilość klubów

Od
jże wyjątki Spora 
powinna posiadać

własne boiska, skionn. oykbysm> 
wyodrębnić również takie stadiony 
Jak Dz.esięciclec^ i — wy
biime widowiskowe i zostawić je 
PPIS-owi lub przekazać Radom 
Narodowym,

obopólnej korzyści, oczywiście w 
wypadku należytej operatywno­
ści przedsiębiorstwa. Sprawa 
stadionów-gigantów nie podlega 
dyskusji a nie przypuszczamy, 
by w krótkim czasie powstał 
klub zdolny do opieki nad lo­
dowiskami

NASZYM ZDANIEM
Jak widzimy prawdziwy pęd 

w kierunku klubów. Czy to 
dobrze? Nawet bardzo. Wiado-

czy skocznią — 
warto więc spróbować ekspe­
rymentu z przedsiębiorstwem 
— powtarzamy ź przedsiębior­
stwem operatywnym a nie 
zbiurokratyzowanym.

rj-mentu z

Lech. Cergowekl

Jules Rimet nie żyje

wodniczacym FIFA zosta e 
Woolfall l przez 12 lat. t.Jlo 
ku 1918 Fumct Jest BWtyHtty^ 
kierownikiem dzia'alnosct 
w jej doić trudnym okres 
krzepnięcia a następnie I »°i / 
światowej. Kiedy po -m'™ 
Woni alla w 1913 r. FIFA 1½¾ 
z powodu trudności ze 
kongresu, bez
Rimet prowadzi ją ssnL,.. 1021 r. kongres p.T-yskl w marcu1 
sankcjonuje go Jednogłośnie 
stanowisku przewodniczącej .

Do FIFA nale‘ato wówczas,^ 
ledwie 26 państw. Od tego' ,
światowe ppkarstwo

rwyeieski marsz । 9« 
mając 80 Jat sldadal *^<1.

npoH .

jut 04
państwa. m|

Prawie 34 lata ^^Muzja- 
FIFA ten utalentowany ’nra.„l- 
sta sportu, który w IS» ćficjał- 
cjowal po raz (wla­ne rozoi-ywld o m'Strzost nJ|. 
ta w piłce nożna), fundt Wreq0 
grodę (statuetka « "J-rota- 
z ota wagi 1.7 kg> d'» t taż 
zowego mistrza. Od „0
wzjęła tlę nazwa r«9r7' 
Puchar Jules Rlmet • u.

Podeszły wiek \^jrSoop"st' 
szal- go w roku 195* ”oW8prqa 
czenla bardzo ^P^jaicwyn’. 
stanowiska w spo: ca sw |kirn a- 
P-zekasuJe on P"?„/Łresi* 
plauzie zebranych na ę onad 
w Bernie przedstawicieli P 
50 krajów, urząd swemu nai dr 
szemu wspóIPra“,*fj w uan’- 
Seeldrayersov/I z Bekjii. d|a p,|. 
nhi zasług ty,u
karstwa Rimet ,
honorowego prezeFa j.^f z naj-

Jules Rimet byl Mątwią 
większych lubla^J
światowym. Był barJ“^-lunek ó’ 
ceniony za rzeczowy 
wszystkich spr»w t “„rgank1-

JKi.Hii.rw'"’". “• huerm, po u- kierowanie tą wlelM stąpieniu Guerlna w 1906 r. prie- c)ą, {*)

W Jednej z klinik francuskich 
zmarł w poniedziałek, w wieku 
83 lat, prezes honorowy FIFA, 
wieloletni • przewodniczący Mię­
dzynarodowej Federacji Pitki 
Nożnej I współtwórca potęgi naj- 
winkszej na swiecie organizacji 
sportowej. J
- F5in,eBuf.,J,u'»1 urortto- 
ny 24.10.1873 r„ z zawodu praw­
nik. praedwał w piłce nożnej od 
najwcześniejszych lat młodości. 
Był najpierw czynnym zawodni- 
Re*J’i«»rr,S'U ’89? «klada klub 
Red Star Paryż, któremu przez 

_ Pracuje również w zarządzie

SfiJn k"eku '""ynil działacza- 
ojm? ?Holandii. 
S w iqnaCl-i. «kfa-
wa 7.h2-°.4,i mIĆ«lzynarodó- 
D?-ewortniJ3J’ Piłkarsko, które) 

zostaje jego

przerb.it
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przed meczem Francja ZSRR w piłce nożnej Siatkarze

Pokonani przez „kobietę po czterdziestce”

t-ftki piłkarski w Eu- 
n r^poeicty w połowic
” _• [ a\>A'-vjnyin spotkaniem

stają do walki między sobą
.Cii którzy znają reprezentację 
Węgrów sprzea z—3 lat i obser-

reprezentacją

Radziecki Ha-

aiflc nicrślenla kolar* 
półmetek, pozwalając

sklasy-

glńw mc yrh, które od. 
.tią rolę.
zwycięstwa Wę- 
ua ' wyjazdach, 
iwę. Po polrocz- 
no kryzysu for- 
ir| jedenastki

''i" r.Tvrl formalnej tylko, 
lei Kmmwnlclwa, naslą- 

rnowu okics prosperity Mą­
dr lu z llpcowc- 

Pnlska w Du- 
zegrallśmy po

ir

Rolgiib
Węgłów

koledzy

Nie 
SpO- 

po

Dudapr 
ten fa ;

pod k rośl al i

na naszą drużynę w 
pk stahel lorinie Jak Jugoslowla-

Mob

V ’ OPl'!C. 
na na<’A

oju narzekania 
i Jej ki crown 1- 
których jako 

przegranej...
pomyślano tym

PRZEŁOM NASTĄPIŁ

■mmc porażek 
me Jest, jednak

na- 
cc-

datuje się

ń wyszło mi jedynie 
dln ’ zwiócenia uwagi 

wzrost formy Węgrów 
nip od ostatnich dni,

którym
0(1 w

odzyskali

wykorzystawszy 
naszej drużyny 

wc własne 
icza — przeko-

ctwnfry:
1:3. Rnsjnnie 
Austriacy o:2.

.niRnslowinnie przegrali.
Francuzi 1:

wowah ja ostatnio twierdzą, 
nie jest to jednak ten -----
.poi -- ■unimo

sam
.cu/.micinoiiych nazwisk). Wiek 
zu wodników wyssati potężne pięt­
no na sposobie giy diuzyny. Zwy-

Zhów, ale lobi 
nu dawniej,mnym

<iym i przyjemnym 
tak zachwycającym...

Znany
ua.-akę

UZieiiiimaiz
poiuwnai dzisiejszą jcdc- 
węgieiską uo p.zyslujncj 
W 'Vieuu... 4ó lal. Wioac,

kiedyś byia oardzo piękna, jxj- 
ciągająca. bniukta sylwctKa, ioż 
na policzkach 1 pomauKu na 
ustach utrzymują ją w „lormie", 
ale konkui uncji z młodą dziew­
czyną, nawet nicumalowaną, nic 
jbot już ,w stanic na dluzszą metę

Tak, Węgrzy przestali dziś być 
ni wuą dz.«_.*w/.yną, która wszyst­
kich czarowała i zachwycała. 
../.Mddzajq jcuimK nadal respexi u

KonuuręniGw.
chv,yuają juz pięknem akcji i 
4ią poiownywaną w pizenosm do 
poezji, buazą jeanak reapekl doj- 
.zalą taktyką i snuiecznoscią.
jkkI własną biamką, 
me się wszelkimi iu

uwalał, w 
fkmi, tym 
tieozym mś
fnnnalnie 1 
wspomniałem)

lę każdy, kto by 
pl Ika rstwie węgler- 

iprzed roku I dzi- 
-.h; zmieniło, Może

besa fiKurujc 
echowy k.

lo się klc- 
jednego Sc- 
dziś pięcio- 
z trenerem

m.nalnle tri 
MMośri md 
y-onunrilia

'.ele. Są wszelkie 
izić. że Sebes no- 
I, ale w rzeczy- 
>n i dziś z fotela 
wszystkich dyscy- 
ton obecnej po-

nane, żc Bukovl 
Sebes.

Chorlażhy

tit-mmm, Lsibmem,

kład reprezen-
Eitnl mi filarami 
Bozslkiem, Hl-

do .

z „odrniu- 
Hórzseicm • i
Insk Grosic-

r.ikt na 
cdmłRcl/a

zarzuca

le-

I Rdvhy mvi oświadczył, 
’z Sobcs ustala 
skład roprezen-

1950-1954 byłby 
ny pod niebiosa.

i bokserzy CWKS 
przed startem 
w Pradze

Słuszne żądaniu 
studentów AWF

GKKF propozycji studentów « nW, 
załatwionych Jeszcze sprawach;

■ zwołać pod koniec miesiąca 
ogolnostudencKle zebranie, na któ­
rym delegaci studentów 
sprawę .z przebiegu , realizacji po­
stulatów młodzieży.
' Jest rzeczą zaskakującą, ie tak 
oczywiste — I Jak okazało się. — 
słuszne I realne postulaty studen­
tów AWF moslaly aż tak cilugo 
czekać na załatwienie. I to, dopie­
ro pod naciskiem zorganlzowanęgo 
protestu, młodzieży.'

Sprawa AWF stanowi niezbity 
dowód niezaradności kierownictwa 
uczelni z jednej strony, a nięzna- 
jomoścl potrzeb studentów AWr z® 
sirony kierownictwa GKKF.

DIr nas nie ulega wątpliwości, 
że na przykład takie metody ,,"y- 
chowa\*cze“ Jak kary w formie od­
bierania bonów żywnościowych SA 
zaprzeczeniem już nie socjalistycz­
nych, ale najbardziej podstawo­
wych metod wychowania humani­
tarnego.

Samo życie doprowadziło do wy­
jaśnienia sytuacji w AWF. Wydaje* 
się, że decyzje rektoratu — o He 
będą sprawnie I terminowo reali­
zowane — Istotnie stanowią dobry 
początek na drodze przywrócenia' 
ó-zajemnego zaufania I polepsze­
nia warunków’ pracy na' uczelni.

St. Bardyn -

OD dłuższego czasu studenci A- 
kademll Wychowania: Flzycz- 

nego w Warszawie zwracali się do 
kierownictwa uczelni ż postulatam 
popraw swych warunków nauki 1 
zv^ia (prawic wszyscy ; stunenel 
AWF mieszkają w uczelnianych In­
ternatach, na uczelni. Niestety, u- 
zssadnlone rlnsy młodzieży nie od­
nosiły większego skutku. Nie mo- 
cło też do|ść do sfinalizowania 
spotkania studentów z klarownie 
lwem GKKF, któremu — Jako wła­
dzy nadrzędno! nad uczelnią — 
studenci chclell ’ bezpośrednio 
przedstawić swoje postulaty.

Rozżaleni takim obrotom sprawy 
słuchacze , AWF w dn. 17' bm. wy­
brali spośród siebie delegatów 
ktfrry Jeszcze raz przedstawili 
swoje postulaty rektorowi AWF — 
Iow. E. Kosmanowi Równocześnie 
ogół studentów postanowił nie ko- 
rzvstaó z usług uczelnianej sto-

PRAGA, 18.10 (tel. wh). W pią­
tek 19 bm. na Stadionie- Zimowym 
w Pradze rozpoczyna sle tnlłdzy- 
narodowy turniej siatkówki kobiet 
I mężczyzn o ..hielką Nagrodę' 
Pragi". W zawodach startują re- 
p ezentaeje Budapesztu, dwie d*u> 
zyny Praql A I B oraz zespoły 
CWKS V/-wa występujące jako 
rep. ezentaeje Warszawy.

Szczególnie cleżklc zadanie atol 
przed naszymi siatkarzami, kthrzs 
zmierzą się w sobotę z mistrza

Za­

że 
ze-

lu w stylu 
nie lak ład- 
ala oKa, me

francuski,

W Rr.larl bowiem tego zespołu 
wchodzą zRuodnlcy, którzy przęd 

----- tygodniami zcjobyii v 
* * mistrzów świata, 

turnieju wygląda
pięcioma
Parvam tytuł 
Ror.łosow anle 
nastę pująco:

piątek. 19 bm. 
blcty Prata A 
męzczy>nl Pragą 
męzczy;nl Pragą

aodz, 14.30: ko-
-- Budapeszt;
A Budapeszt,

sobota, 20 bm. qodz. 14.30: ko 
blctr Praga B — Budapeszt: męz- 
czvhh Praga B — Budapeszt: 
qcdz. 19.00: kobiety Wnrs>a«a — 
Praga A: mężczy..nl WarszaAR —

mezoyi
ympaiycznyml) srouaami, ale yo- 

uai.ą tez wy ko. zy stać Dezmosme

Praga A;
niedziela, 21 hm. ęodz. 18.00 

kobiety Warszawa — Budapeszt, 
n-.ęzczyfnl Warszawa — Buda­
peszt, I Praga A — Praga B; ko 
biety Praga A — Praga B.

oraz.Ki (ZSRR).
Węgrzy mają

Z lymi. Którzy 
dozudii goiyczy

pe.szoej. Istnieje v 
pi awuopodoDteruuto,

lym roku Jesz- 
ecją (w Buda-

u zech 
dwu i

znyrn oila.ibie zanotują n,o- 
bzubLe zwycięaiwu • (pizy 

wiosenny en po<azkacn i

w czotowce 
powracającej

) i naudi pozostaną 
europejskiej, oboK 

również do dawnej
chwały piłkarskiej Anglii i »’
w .uiiuego 
miana 
Europie ■

uu 2 lat 
najlepszej aruzyny

do

ze^poiu ZSRR.

POWINNO BYC

Doskonała okazja do drugiego, 
a tym lazem pośledniego puiua- 
nania sil i wai lusci pUkarstwa 
Wągier i Związku Radzieckiego 
nauwrza się w najbliższą niedzie­
lę, kictiy jcdcnasiKa ZSRR stanic 
w Paryżu przeciw drużynie fran- 
cusKiej, która 2 lyguunie temu 
uległa 1:2 Węgioin. Wyniki;
ZSRR Węgry i Francja

na
1:2 przemawiają za tym, 
meczu Francja — ZbKK

powinno być 2:2 lub 1:1. Tak mó­
wi zwykła matematyka, ale pra­
wo obowiązujące w nauce ścisłej 
i mówiące, że dwie wielkości — 
równe trzeciej muszą być sobie 
równe, nie obowiązuje wcale w 
piłce nożnej. W piłce wchodzi w
grę wiele innych 
których matem&tyka

Tym bardziej, że obaj 
Icy wyjdą w niedzielę 
lon Coinmbes bogatsi o

u wzgląd*

na sta- 
doświad-

ostatnich przegranych

nie po grze, w
rgranycli mlnimai- 
której i Francuzi i

Madziarzy.
Piorwsl 

sędziego 
Jonni, za

mają

meczu
to,

kroczeniem 
mam kową.

bliżsi zwycięstwa,

tym żal do 
— Ccsarego

:e gwizdnął na 
jeoen odoech

pliki

ko­

r. przed prze- 
przez linię

Mają też pretensję do
swego, doskonałego zwykle sto­
pera, Jonqueta o błąd, kloty ułat-

Węgrom

pretensję do 
mimo wielu

zdobycie jednej z 
Rosjanie mają znów 
swego «ataku, który 
dogodnych sytuacji

nie potrafił ani razu zmusić Gró- 
siesa do kapitulacji.

Obecnie Francuzi wierzą, źe ich 
czołowi piłkarze Jonquel, Vincent

Pianloni będą 
c, niz przed

Wierzą też,

w lepszej for- 
dwoma tygodnla- 
że Cisowski na

środku ataku potrafi, chociaż czę-

PAka nożna za granicę
behlin. trener niemlcc-

godniu
Piacy w

cusz 20 
trenera re-

obecnie 59 lat,
iS), strze-

Tfenvietn od

Pucz nioRn
lasie prowadzona 
ontacja i ozegra-

prezentację
razy rc- 
Nicmiec. 
okręgo-

LONDYN. Pierwsze spotkanie II 
ru-dy rozgrywek o Puchar Euro­
py między mistrzem Anglii — Man­
chester United I mistrzem NRF — 

. Borusia Dortmund, rozegrane w 
środę w Manchesterze, wygrali go- 
vpodarze~3:2 (3:0). Bramki zdobyli 
dla zwycięzców: Violleta — 2 i 
Pegga, dla pokonanych: Kapitulski 
l Prolslcr. Anglicy zagrali jedno 
ze słabszych spotkań w sezonie, 
z.wlaszcza po przerwie, kiedy to 
wskutek błędów angielskiej obrony. 
Koście byli bllscv wyrównania. Re­
wanżowe spotkanie odbędzie się 21 
listopada w Dortmundzie.

PRAGA. Towarzyski mecz pllkar*
inieci any środę miedzy

c nstwem gospodarzy 
Btamkl zdobyli pazdera

SAARBUUCKEN. Spotkanie mle- 
dzv reprezentacjami uniorów wę­
gierskich i młodzieżową reprezen- 
tacla Saarbrilckcn zakończyło się 
wynikiem remisowym 2:2 (1:1).
Bramki dla Węgrów strzelili: Szta- 
nl i Keresztes, dla gospodarzy: Wa- 
gel — 2 (jedna z karnego).

zbvt ciek
Berlin. mistrzostwach NRF.

Południe
Wschód:

h nrowadzą: grupa 
Kickers Offenbach 
itboig. Południowy

tafiu-i2shSfOn. Zachód: Duisburg 
17^ Dusseldorf. Północ:
npH1hui2rr sv nrzed Holsteln Klei.

LONDYN. W międzypaństwowym 
meczu reprezentacji młodzieżowych 
(do lat 23). Anglia zremisowała z 
Francja (1:0. Gra była ostra, w wy­
niku czego kilku zarodników do­
znało kontuzji, m. In. doskonały 
napastnik angielski. 17-letnl .Tetfrey 
oraz bramkarz francuski TaUlan- 
dler. Pierwszy z nich ma złamana
nogę.

BUDArESZT. Mecz między 1-11-
sową drużyną Vasas Gyór I re- 
prezentacją Vorarlber? (Austria)

podarzom 6:0 (3:0).

A jednak Jean Snella

był szczery-
|AK sobie zapewne nasi 
w t el n i c y p r z y p o n a j ą,

Czy-
— pipoiimiHjrt, Jean
^slla. tiener drużyny Francji

■ stora bawiła 7 października 
' Warszawa, udzielił przedsta- 
Kielawi Przeglądu Sportowe-

w którym powie- 
m. m. (p. Przegląd Nr 120,

Muk''’ zyskałaby bardzo wiele, 
drużyna wasza nie trzy- 

? * * takim uporem defon- 
y*"0| taktyki; qd--bv połowa 
a? ik w obronę ener-

"a atak, dałaoy 
nibi'^2? ’wie AYżsre cyfrowe wy- 
labA. a obu stron. W qrze Po* 
Ca ^ rzuwało słe pa allźują- 
D .2iszcłl<le poczynania obawę 
cni P0|tażk.;. Trzeba mleć wię- 
|3c,^la,'y w swoje siły. Gra wy- 
n-J?19 chfensywna w spotka- 
/jw takich, jak dzisiejsze, ma 
nnei ■ 'eden minus — nie wy- 
na J/ę n'c z takiego spotkania 
Goi pl*ys2łość. Trudno się czc- 

i uzyskać Jakieś
dźiw? \ C7-V ufoi mować p aw-
sle ri o!3licze drużyny, jeśli gra 

'lągle Jednakowo '*.
Sn?, Pr’r,aie stalinogrodźki 
lat?? " Nr- z 15 bm- w no' 
czyekPt‘ •■Przesadna kurtuazja 
Mr* swzeritóci w wywin- 

n । sportowe pismo paryskie

PRAGA, 
dzielnym a

18.10 (tel. wij. W nie-
spotkaniu

CWKS* Warszawa
boksersKim 

haki Za

Kocsls (klęczy) w wnlrc z defensywą Francji. Nr 10 — to lewy łącznik gospodarzy Piantont 
Mecz Francja — Węfcry wygrała jedenastka znad Dunaju 1:2

śclowo, spełnić rolę snrzedanego
<.a .iii milionów «franków do Ma­
drytu — najlepszego stratega na
hnlnku Kopaczew^kiego: w każ-
dym razie lepiej, niż zdolny, lecz 
niedoświadczony Fonialne. Słowom 
Francuzi liczą na lepszą grę swej

W Warszawie
jedenastki
na

z.wy cięstwo. Liczą
także I z tej racji, ze

ubiegłym roku, kiedy Rosjanie 
hyli w nieco lepszej formie, ich 
drużyna wywalczyła w Moskwie 
remis 2:2.

Z porażki z Węgrami wyciągnę­
ło wnioski również i kierowni­
ctwo pitkarzy radzieckich. Zaraz
ix> meczu 
nie braki

przeanalizowało dokiau-

Skrytykowano
grze linii napadu, 
mocno szablono-

wość. brak zmian pozycji, a prze­
de wszystkim zwlekanie ze strza­
łami. I nie tylko te braki druży-
ny 
rad

radzieckiej były tematem ob-
Wezwano 

.... __ ______ _ . zawodników z
kapitanem drużyny Netto na cze­
le i zrobiono im solidny „wyga-
wor“ za stosowanie zbyt ostrej, 
•i nawet brutalnej gry. Obrońcy 
Ogonkowo wl zagrożono wyklucze­
niem z reprezentacji, Jeżeli po­
zwoil sobie 
dobne faule.

przyszlości na po-

Do meczu w Paryżu przygoto-
wali się więc Rosjanie pod każ­
dym względem. Zagrają w linii 
napadu na pewno lepiej niż z 
Węgrami (Francuzi chyba nie pój­
dą na destrukcyjną robotę, jak 
czynili to w drugiej połowie Wę­
grzy) 1 będą mieli nieraz okazję 
do wypióbowania umiejętności 
bramkarza 'Francji — Remettera. 
Slrelcow jest w doskonalej for­
mie. Mimo swych prawie 90 kg 
wagi, jest niezwykle ruchliwy, a 
startem bije o głowę wszystkich 
kolegów w drużynie. Jonquet 
musi być doprawdy w dobrej for-
mle, aby upilnować. Z pra-
wym łącznikiem Iwanowem — 
Slrelcow rozumie się do.-.konale. 
a więc razom stanowić będą nie­
zwykle groźną parę dla defensy­
wy francuskiej.

Żegnając się ze Strelcowem po
meczu Berlin Moskwa (2:6).
którym śi od ko wy napastnik ZSRR 
wykazał świetną formę, życzyłem 
mu... strzelenia w Paryżu 2 bra­
mek.

— Dziękuję — odrzekł chcłał-
bym bardzo chociaż Jedną, druga 
niech strzeli Iwanow. To bardzo 
dobry kolegal

CZY2BY PRAWO SERII?

Jeżeli 
prawo 
Francja

w piłce nożnej działa 
serii, to niedzielny mecz 
— ZSRR powinien zakoń-

czyć się zwycięstwem... gości.
Dlaczego? Dlatego, że prawie 

wszystkie spotkania poważniej­
szych rywali zakończyły się ostat­
nio przegranymi gospodarzy. Bo
proszę: Jugosławia
0:1, NRF — ZSRR

— Rumunia 
1:2, Jugosła-

Węgry 1:3, Szwajcaria
Holandia 2:3, ZSRR
Jugosławia

Węgry 0:1,
CSR 1:2, Francja —

Węgry 1:2, Urugwaj — Argentyna 
1:2, Austria — Węgry 0:2, Belgia 
— Holandia 2:3. Tylko Bułgarzy 
uratowali dwukrotnie honor miej­
scowych, wygrywając z Rumunią 
2:0 1 NRD 3:1 oraz Irlandia Pin. 
— remisując z Anglią 1:1.

W niedzielę przekonamy się 
więc, czy do logiki cyfr, prze­
mawiającej za remisem w Paryżu 
1 do prawa serii, kt6re wskazuje 
Rosjan na zwycięzców, nie doj­
dzie Jeszcze przypadkiem 1 trze­
cia ewentualność Jak dotychczas 
bowiem, w piłce nożnej nie ma 
proroków I

G. Aleksandrowicz

Fot. CAF

wodowe CSR, kt» re sędziować bę­
dzie scdzla neutralny — Stolczew 
<B* łgariah spotkają się następu­
jące zawodnicy (od muszej do cięż­
kiej):

Zw. Zawód,: Majdkch, Vrak, Za­
chara. (.lerabek. Kadlec, Kacliclk, 
J. Irippe. Kuchta, 'lorma, Fołtyn.

CWKS: CulińskI, Piński, Bo'czar- 
skl. Paździor. V»ąlczak, Poieks. 
Dampc, Łukaszewicz, Czapliński, 
GóściańskL

nlenta wymogom mhdzleźy w spra 
wach wyżywienia I innych.

Dopiero ten , protest studentów 
spowodował wnikliwe rozpatrzeni? 
żądań słuchaczy AWF prmz kle. 
rolnictwo uczelni l ■przedstawicie­
la kierownictwa GKKF — M. Je 
'■lela. żądania studentów uznano 
za słuszno I możliwe do załatwie­
nia. Na dowód tego juź 18 bm. o 
głoszono komunikat rektora AWF. 
z którego studenci dov ledzlell sle. 
że rześ1-’- Ich postulatów zostanie 
konkretnie. , załatwiona x najbliż­
szym czasie. , ,

M. In. podjęto decyzjo: przeka­
zania z dniem 1 listopada . br. za- 
”Tsdti stołówki AWF, w rece wy­
branego przez studentów zarządu; 
opracowanie do 22 bm. nowero sy- 
s*emn sVmendiaineqo: likwidacji 
kar dyscyplinarnych w formie po- 
tr cania u^a^apym studentom bo­
nów żywnościowych (siei); uspraw­
nienie pracy w klubie studenckim: 
zapewnienie studentom b|letów bez­
płatnych lub ulgowych na zawody 
sportowe w Ich specjalności; polep­
szenie ogrzewania centralnego bu­
dynków AWF I uzupełnienie sprzę­
tu użytkowego w Internatach.

W godzinach wieczornych IR bm 
odbyło sle ogólne ze brajle 'durhp 
czy AWF z udziałem przedstawicieli

Nowi
mistrzowie sportu

GKKF osobach W. Ręczna.

Lista sportowców polskich, 
którzj- otrzymali tytuł mistrza, 
sportu .pc większyla się o.dwóch; 
narciarzy, którym przewodniczą­
cy GKKF Wl. Reczek nadal 13 
bm. ten zaszczytny tyk ul. Tytu­
ły otrzymali: Józef Fęksa (ZS 
Gwardia) oraz Marian Pękala 
(ZS Kolejarz).

T
nieco

Chorzowie i Sosnowcu
wyjaśni się sytuacja w ligach

EGOROCZNY finisz rozgrr- [ niemal zawsze pierwsze skrzypce 
piłkarskich zbacza ?raj’ pą,kl ataku'

■ 1 —‘ŁKA O EGZYSTENCJĘ
jak Warszawa będzta świad-

wek 
> ze ścieżek utartych

ostatnich latach. Nie cechuje' 
go już owa tajemniczość, kiedy ■ 
lo do ostatniego meczu nie wic- । 
dziano, kio będzie mistrzem j

meczu nie-
mai definitywnie o tytułach mts- 
t.za i wicchn st.za Polski, tak 8o- 

.howIpc będzie areną zaciętego bo­
ju o ligową egzystencję. W obec­
ne! formie Stal jest, naszym zda­
niem. faworytem. Poza tym prze­
mawia za n’ą własne boisko i moż-

gą. Obern.e na 3 kolejki przed ' 
zakończeniem rozgrywek niemal ■.......... .... ----- __ .
10U-proccntowvm kandydatem i hwość wystąpienia w najlep.-..ym 
. .kładze. Wy kuro wali stę juz Ci-do pierwszego miejsca je> ] .ze}< j Majewski. Ich obecność w

CWKS, - r"--^......- L'-........................- -

w znane jej

NajbLższa

- _ - • r i ■ it. a, i ,via j f • avi. ••
Garbarnia Kraków ; j njj ataku wzmacnia znacznie silę 
widoki na powról i bojową Stali, o czym mógł się o-
już dobrze szereg.

niedziela ma
ko potwierdzić te przypuszcze­
nia i dać ponadto odpowiedz na 
pytanie: kto będz.e wicemis­
trzem Polski, a kto drtfgi o- 
bok Garbarni opuści ekslrakla-
sę? Warlo żalem szerze.
omówić mecze z udziałem tych 
najbardz.ej zainteresowanych 
drużyn. Są to spotkania: CWKS

LKS, Ruch Garbarnla
oraz Stal — Gwardia Bydgoszcz.
SPODZIEWAMY SIĘ WYSOKIEGO 

POZIOMU

Zespół CWKS stracił w rozegra­
nych dotycne/as 19 meczach zmie­

rząd-
ko spotykanym osiągnięciem: woj­
skowi nie stracili na własnym boi. 
skii ani jednego punktu:

Czy ta pieKiia »er.a utrzyma się
iówmeż w meczu z LKS? Diuzyna 
łódzkich wlókn aizy pot. afi wznieść 
nę w meczu z LWKS na najwyż­
szy poziom. Wspomnijmy tylko te-

Lodzi. Wpi awdzie
i ozegi ane

ale od
porażki uchroń,! 
wptost fenomenalnie

statmo najlepiej przekonać Szym-
kowiak.

Gwaidia Bydgoszcz lubi jednak 
piiatać niespodzianki. Już od trzech 
'ar grawituje ku II I dze, ale w 
1954 i 1955 r, w ostatnim meczu’ 
,:oŁraP ła pokrzyżować szyki znacz-

dia wygra w Sosnowcu, towarzy- 
zem Garbarni do II I gi musiaia- 

uy być chyba wówczas Stal. Byia-
U jednak. zdaniem.

wielka niesprawiedliwość losu, bo­
wiem piekarze Sosnowca rep.-eren- 
tują w tej chwili poziom ligowej 
czołówki.
OSTATNIA SZANSA GARBARNI
Przed ostatnią •tają w

Chorzowie Ruch 1 Garbarnia. Go-
^.podarze wypadku
wzmocnią znacznie

iwj ciestwa 
szanse na

tnmiast wygra Garbarnia, to spra 
wa spadku zaciemni s»ę znów rx>- 
wa»n:e. Przegrana Garbarni jest 
równoznaczna z degradacją.

Jest w niedzielę Jeszcze jeden 
mecz, którego aktorzy zaintereso­
wani są wicemistrzostwem Polski 
i spadkiem z ligi. W Gdańsku* Łe­
chta gości Gwardię Warszawa. Je­
den nawet uszczknięty w tym spot-
caniu punkt przez Gward4ę,
zwoli jej spojrzeć _w

broniący

Ale i w Warszawie LKS 
się doskonale, .laxo jeden

czuje

licznych zespołów wygrał on w ro­
ku ubiegłym z CWKS w stolicy 3:2

gry zaprezentowany przez lodz.an 
przed przeiwą, zdobył wielkie u- 
znanie wśród warszawskiej publicz- 
ruości.

Trudno z eó:w zakładać, że 1 tym 
razem LKS zadziwi Warszawę roz- 
macncm i fantazją, ale już sama 
chęć utrzymań a dobrej passy i 
wzięcia przez CWKS rewanżu za 
wiosenną porażkę, zapowiada poziom 
gry godny dwóch czołowych drużyn 
w kraju. Nie trzeba chyba przypo­
minać o walorach obu jedenastek. 
Wystarczy nadmienić, żc obie lu­
bują się w stosowaniu gry ofen­
sywnej, że Jeden partner stara się 
udowodnrfć swą wyższość nad dru­
gim nie za pomocą szukania ,,sprz>-- 
jających okoliczności”, a w otwar­
tej, bezpośredniej walce, w której

użo

po-

niż dotychczas
•pokojem.

Pozostałe dwa mecze: Wisła Kra-
ków Budowlani Opole i Kole- 

nań — Górnik Zabrze nie
maja większego wpływu na układ 
tabeli. Cala czwórka tworzy gru­
pę środkową. nie zainteresowaną 
ani mistrzostwem ani spadkiem.

W II lidze największą uwagę 
skupć należy na małych derbach 
Krakowa: Cracovia — CWKS. Ze­
spół „biato-czcrwony”, po lexveia- 
cyjnym zwycięstwie 8:n nad Szom­
bierkami. nie zrezygnował jak wt-
dać jeszcze
CWKS natomiast dość 
tycznie traci punkt po

awansu do I ligi
systema- 
punkcie.

oddalając się powoli od celu, któ­
ry jeszcze przed miesiącem wyda­
wał filę być faktem dokonanym.

W pozostałych meczach, grała- 
CWKS Bydgoszcz — Warta Poznań, 
Górnik Radlin — Stal Mielec. Gór­
nik Wałbrzych — Marymont. Po­
lonia Bytom — AKS Chorzów, 
Sparta Lubań — Szombierki, Stal 
Gdańsk — Naprzód Llplny.

J. Lech

Jak Już donosiliśmy, w okresie 
Mię zynaro. o ,ego .'ysoonia .Stu­
denta onb»d:ie sle w Pradze od 
12 d0 |R ||stnpa-!a doroerny II z 
kolei międzynarodowy turniej stu

Do udziału w zawodach zapro 
szono drużyny akademickie 13 
państw, m. In. ze wszystkich kra­
jów demokracji ludowej; z obu 
części Niemiec oraz z Jugosławii

.leklela,. Al. Gutowskiego. Ńa zebra­
niu, delegaci studentów I tow. Je- 
klei poinformowali zebranych o 
podjętych decyzjach. Wiceprzewod­
niczący JeMel przyznał, że poważ 
ną część winy za wytworzoną sy­
tuację ponosi GKKF oraz, źe kry 
tykę ze strony młodzieży uwa4a 
za słuszną. Rektor E. Kosman po­
wyższe potwierdził.

i Belgii. Organizatorem zawodow
jesi pras'-a Slavla, która w ub. r 
wygrała ten turniej.

l OKU.

rrerhnsłowackl Jest fa 
rozgrywek również I w

który
zdobył drugi»» miejsce, wyjedzie do 
Pragi 10 IlśtopadR, Będzie to dru­
żyna warszawskiego AZS AWF uzu­
pełniona dwoma zawodnikami łódź- 
kiego AZS-u: Radomskim i Kosiń­
skim.

Po rzeczowel dyskusji, w atmo 
sferze szczerej troski o poprawę 
warunków życia studentów posta­
nowiono:
• uznać podjete Jut przez rek­

tora AWF decyzje za dobry począ­
tek konkretnego załatwienia postu-, 
latów studentów;
• upoważnić wybraną przez stu­

dentów delegację (poszerzoną o do­
datkowych kandydatów z poszczę- 
oólnyeh lat studiów) do czuwania 
nad realizacją podjętych decyzji I 
przedstawienia, władzom uczelni I

broni się

Jak to było w Magdeburgu 
na meczach hokeistów na trawie

We wtorek powróciły do kraju 
reprezentacje Polski hokeja na 
trawie, które rozegrajy w sobotę 
I niedzielę międzypaństwowe spot­
kania' w NRD. .lak Już podawaliś­
my. mecz Juniorów zakończy! się 
wynikiem nierozstrzygniętym 2:2, 
seniorzy uzyskali wynik bezhtatn- 
kow y.

Przy ohledzle w hotelu tury-, 
stycznym w Warszawie zastaliśmy 
wszystkich uczestników wyprawy. 
Oto relacje Ich kierowników:

Wyniki spotkań nie krzywdzą 
żadnej ze stron. Dla nas cenniejszy 
Jest rezultat Juniorów, dla któ­
rych spotkanie z. NRD było pierw­
szym meczem międzynarodo.yym 
na obcyin terenie. Chłopcy zagrali

byli: bramkarz. .Górny, obrońcy 
Pawlicki l Stankiewicz oraz skrzy 
dlpwy Fllnlk i CzajkąC

Nasze zespoły grały w następu 
jących składach:

Juniorzy — Gołaskl, MicaL Ba 
ranówski, Ziaja, Janiiszke. Urban. 
Ptak. Wójcik, Clążyńskl. Szymań­
ski, Różański:

i oskarża
Do Sekcji Kolarstwa GKKF 

zgłosił się Waldemar Kozłowski 
oskarżony o organizację niele? 
galnych imprez na torze z udzia­
łem czołowych naszych kolarzy. 
W. Kozłowski wniósł do bada­
nej sprawy szereg nowych fak­
tów, oskarżając z kolei o współ-- 
organizację tych imprez kierow­
nika Sekcji Kolarstwa CWKS,. 
Wl. Kalinowskiego, trenera J.' 
Kapiaka i Stanisława Królaka. 
Przy konfrontacji z W. Kozłow­
skim, wyżej wymienieni zaprze­
czyli stawianym im zarzutom-.

W związku z tym komisją dy- „ 
scypEnarna zdecydowała zbadać 
jeszcze szereg dodatkowych o- 
koliczności i przedstawi swe' 
wnioski Prezydium SK GKKF 
na najbliższym posiedzeniu w 
,dniu 23 br.

Kalendarz

bardzo bojowo I 
pierwszej części 
inaczną przewagę, 
gra wyrównała i

szczególnie w 
meczu mieli 
Po przerwie

okresie napastnicy nasi zaprzepa- 
ciii dwie stuprocentowe szanse 

do strzelenia zwycięskiej bramki. 
Charakterystyczne jest zdanie tre­
nera niemieckiej reprezentacji. 
kt< ry powiedział: „chciałbym mieć 
takich Juniorów".

Seniorzy mieli bardzo trudne
ra danie. Gospodarze 
wali się do spotkania

przygotowy • 
z Polską

bardzo sumiennie na 3-tygodnio- 
wym obozie. Od marca trenują o- 
nt pod kierunkiem dwukrotnego 
olimpijczyka, świetnego hinduskie­
go obrońcy — Svarup Slnga. Dziś 
zawodnicy NRD — to bardzo ciężki 
przeciwnik, doskonale przygoto­
wany kondycyjnie 1 technicznie.

Dużym utrudnieniem w meczu 
były dla Polaków piłki produkcj* 
krajowej (niemieckie!) z samego 
korka, a więc znacznie lżejsze od 
ogólnie przyjętych — pakistań­
skich, używanych również w PoL 
sce. Mają one zupełnie inne odbi-

Początkowo słabo grała linia na- 
szpj pomocy. Później było znacz­
nie lepiej, ale do napastników ma­
my pretensję o dwukrotne nie tra­
fienie do pustej bramki. I Jeszcze 
jedno. W meczu z NRD, podobnie 
Jak w Holandii i na innych spot­
kaniach, bardzo egoistycznie gra­
ła lewa strona naszego ataku (bra­
ci Fllników). nie współpracująca z 
resztą zespołu. W dobrej formie

Nasze młode pięści przed bogatym sezonem

seniorzy — Górny, Pawlicki 
Sienkiewicz, Maciaszczyk, Marzec. 
Stępniak, Jan. Henryk, Alfons FU 
nlkowle, Konieczny, Czajka.

Z kierownikami reprezentacji —• 
Paczkowskim i Kurowskim rozma 
wiał

imprez

A, CendrowskI

Finał
drużynowych
mistrzostw
lekkoatletów

CWKS W-wa

Piłka nożna
I LIGA:

Poznań 
Gdańsk 
Chorzów

ŁKS, Kolejarz
Górnik Zabrze. Lechia 
Gwardia W-wa, Ruch 

Garbarnia Kraków,
Stal Sosnowiec — Gwardia Byd­
goszcz, V. lsia Kraków — Budowla­
ni Opole.

II LIGA:
Cracovia — CWKS Kraków, 

CWKS Bydgoszcz — Warta Poznań, 
Górnik Radlin — Stal Mielec. Gór­
nik Wałbrzych — Marymont W-wa. 
Polonia Bytom — AKS Chorzów., 
Sparta Lubań — Górnik Bytom, 
Stal Gdańsk — Naprzód Llpiny.

O WEJŚCIE DO II LIGI:
Pomorzanin Toruń Wlóknlara

Chełmek, Stal Radom — Start Ka-
liaz, Gwardia Szczecin 
Gliwice.

Piast

L‘Equipe wydrukowało wypo­
wiedź Snelli po przyjeździe z 
Polski, w której stwierdza^ m 
in. (cytujemy za „Sportem"):

„Nin rozumiem. Jak 
przv|mcwać w meczu

SJSŁ ■”
sląąnięcle rezultatu .

Wypowiedź tę, podaną wraz 
z wypowiedzią dziennikarza 
francuskiego, który byl rów­
nież w Warszawie, zacpattuje 
„Sport" następującym komen­
tarzem:

„Ciekawe (ylko, źe trener 
Snella I red. Rethacker wyraża­
li się nieco inaczej o warszaw­
skim meczu w rozmowach z 
polskimi dziennikarzami".

BoCzy na pewno inaczej? 
jeśli chodzi o wypowiedź, dru­
kowaną w Przeglądzie, to_ po­
krywa sią ona w zupełności z 
wypowiedzią Snelll w L‘Equipe. 
Więc o co i do kogo ta preten
sja.

WT ALEZY tylko przyklasnąć de- 
I» cyzjt Prezydium Sekcji Boksu 
GKKF, powołującej do życia Ko- 
misjq Młodzieżową. O tym, że de­
cyzja ta była słuszna i celowa, 
świadczyć może najlepiej praca 
same! Komisji, która ma Już na 
początku swej działalności duże o- 
slągnięcia, wprowadzając lad w sze­
regi najmłodszych pięściarzy i za­
pewniając im dostateczną ilość in­
teresujących spotkań.

Jak dotąd nasi młodzi pięściarze 
mieli niewiele okazji do zmierze­
nia swych sil z zagranicznym prze­
ciwnikiem. Wprawdzie niejedno­
krotnie organizowane, byiy. spotka­
nia dla reprezentacji młodzieżowej, 
ale nic spełniały one, szczerze mó­
wiąc. swej roli. Przecież w repre­
zentacji tej obserwowaliśmy naj­
częściej rutynowanych „chłopów 
pod wąsem", mających poza sobą 
z reguły więcej niż 100 walk.

KTO JEST JUNIOREM

W przyszłości powinniśmy zanie­
chać podobnych praktyk i skoń­
czyć z młodzieżową fikcją, której 
granice wieku są rozciągliwe jak 
guma. Naczelną zasadą powinno być 
przestrzeganie wieku. Zawodnik 
iest juniorem do lat 18. z chwilą 
przekroczenia tej granicy wieku 
automatycznie staje się seniorem. 
Zupełnie zbyteczne jest tworzenie 
^tucznego pomostu przez wprowa­
dzanie kategorii młódzieżowców w 
wieku ok. 2Ó lat.

ROZSĄDNIE KIEROWAĆ 
MŁODZIEŻĄ

Komisja Młodzieżowa zdecydowa- 
walczy o to, aby wreszcie od­

dzielić Juniorów od seniorów 1 za- 
lać sie dokładnie sprawami .nurtu- 
acyml najmłodszych pięściarzy, 

zdarzyć się przecież . może, że I<- ^Vnl lunior wykazuje się dużymi 
łLelnnściaml, ż® przerasta o 

swSlcn'rówieśników. Mle

stoi wówczas nic na przeszkodzie, 
aby mógł on brać udział w mi­
strzowskich rozgrywkach I względ­
nie II ligi. Ale tu kryje się pewne 
niebezpieczeństwo. Miody zawod­
nik dopuszczony do ciężkiej młóc-
ki ligowej często traci swój.
ry i zamiast 
walk, zaczyna

krzepnąć
walo- 
ogniu

się powoli wykru-
szać I w rezultacie wyrasta tylko 
na przeciętnego boksera, jako przy­
kład można tu dać zawodnika Wa­
lę 7. bielskiej Sparty. który jeszcze 
przed dwoma laty zapowiadał się 
rewelacyjnie. Zbyt wczesne walki 
w lidze spowodowały, iż pięściarz 
ten po prostu zatrzymał się w roz­
woju.

Młodymi siłami trzeba gospoda­
rować rozsądnie. Trener poznań­
skiej Warty — Witold Majchrzycki 
— miał niejednokrotnie kłopoty z 
obsadą wagi piórkowej. Mimo to 
zupełnie słusznie przez dłuższy 
czas* nie wstawiał do składu uta­
lentowanego Smolarka, nie chcąc 
go przedwcześnie eksploatować. Do­
piero w tym sezonie Smolarek bo­
ksuje w ekstraklasie. Niestety wie­
lu jeszcze kierowników klubów I 
trenerów dha bardziej o mistrzow­
skie punkty niż o dalsze losy ka­
riery swoich pupilków.

nym przeciwnikiem sprawdzić, co 
warci są nasi juniorzy na arenie 
międzynarodowej.

Jeszcze w bieżącym roku oczeku­
ją naszych chłopców dwa między­
państwowe mecze. Pierwszymi prze­
ciwnikami Polaków będą Austria­
cy. którzy w dniu 18 listopada br. 
zmierzą się w Polsce z naszymi 
Juniorami. Wprawdzie Bokserski 
Związek Austriacki zaproponował, 
aby wystawić przeciwko Ich ju­
niorom drugą reprezentację Pol­
ski, to jednak Prezydium doszło do 
wniosku, że takie stawianie spra­
wy mijałoby się z celem 1 dlatego 
przeciw /Austriakom stanie nasz 
najlepszy zespół.

Drugim przeciwnikiem będzie re­
prezentacja Finlandii. Finowie z 
radością przyjęli zaproszenie Pol­
ski i 9 grudnia przyjadą do nas 
na oficjalny mecz. Wprawdzie w 
tym roku, z uwagi na zajęte ter­
miny. odmówiły przyjazdu Anglia 
i NRF. to jednak w 1957 r. spot­
kania te dojdą do skutku.

W przyszłym roku juniorów na­
szych oczekują trzy mecze między­
państwowe. 2? stycznia — z Anglią 
1 10 lutego — z NRF (oba w Pol­
sce), oraz 1« kwietnia — rewanż 
z Finlandią w Helsinkach.

nalistów ostatnich mistrzostw Pol- 
ski juniorów w Szczecinie, 11 mi­
strzów zrywu, u mistrzów startu 
i 4 pięściarzy z letniego turnieju 
w cetniewie.

Na starcie finału drużynowych 
mistrzostw Polski w lekkoatletyce, 
który odbędzie się w Mielcu, sta­
nie 9 najlepszych polskich zespo­
łów klubowych: Sparta W-wa, 
Sparta Gdańsk, Olsu Kraków. 
CWKS W-wa, CWKS Bydgoszcz, 
AZS W-wa, AZS Kraków, Gwar­
dia Poznań 1 LZS Mazowsze. Za­
wody odbędą się w sobotę i nie- 
d»łelę. W Mielcu zobaczymy całą 
niemal czołówkę polską (oczywiś­
cie prócz olimpijczyków). Szcze­
gólnie s^lny skład wystawia CWKS 
W-wa. który może poważnie za­
grozić obrońcy tytułu — warszaw­
skiej Sparcie.

W programie zawodów rozegrane 
zostaną następujące konkurencje:

Soboty 20 bm. mężczyźni — 100 
m, 400 m, 1.500 m,-110.m pt, 4 X 100 
mr w dal, wzwyż, kula, młot; ko­
biety — ioo m, 800 m, wzwyż, ku­
la, oszczep.

Niedziela 21 bm, mężczyźni — 
2oo m, 800 m, 5.000 m, 400 m pł., 
4 X 400 m, tyczka, trójskok, dysk, 
oszczep; kobiety — 200 m, 80 mpl., 
4 X ioo m, w dal, dysk.

W każdej konkurencji może star­
tować po dwóch zawodników z 
klubu.

Pitka ręczna
LIGA MĘSKA: Sparta Stałlnogród 

— AZS Poznań. AZS Stalinogród — 
Pogoń Opole. AKS Chorzów — AZS 
WSWF Wrocław, Budowlani Gro:
szowice Stal Kuźnia Rac., LZS
Szczepanowlce — Gwardia Gdańsk.

O WEJŚCIE DO LIGI MĘSKIEJ: 
ŁKS Łódź — Start W-wa. AZS 
Gdańsk — CWKS Wrocław.

O WEJŚCIE DO LIGI ŻEŃSKIEJ; 
Gwardia Gdańsk — Zryw Stalino­
gród. Włókniarz Łącznik — Zryw 
Szczecin.

Tenis stołowy
sobota: AZS Gliwice — Włókniarz

Łódź, Budowlani W-wa 
Łódź:

niedziela: 
Włókniarz

Sparta

Slemlanowlczanka ■
Łódź.

Start Wrocław, 
Sparta Łódź.

. AZS Lublin 
Sparta W-wa

5 TURNIEJÓW OKRĘGOWYCH .
8.

PIERWSZE MECZE 
MIĘDZYPAŃSTWOWE

KOŁKA OLIMPIJSKIE

Niewątpliwie każdy z nas marzył 
w młodości o włożeniu reprezen­
tacyjnej koszulki z Białym Orłem? 
Rzecz Jasna, aby dostąpić tej god­
ności trzeba nad sobą dużo i usil­
nie pracować. Dobrze więc się sta­
ło, że Komisja Młodzieżowa zapla­
nowała w swej działalności regu­
larne organizowanie międzypań­
stwowych spotkań dla juniorów. 
To, że oczekujące juniorów mię­
dzypaństwowe mecze będą poważ­
nym dopingiem do podnoszenia u- 
miejętności — jest chyba zupełnie 
jasne. Z drugiej strony należy 
przecież w spotkaniu 2 zagranicz-

Akcja zdobywania pierwszych kó­
łek olimpijskich na Rzym je.-t bez-
sprzecznie słusznym wartościo-
wym pociągnięciem naszych władz 
sportowych. Przecież wiele radości 
i zadowolenia sprawia młodemu 
zawodnikowi ceremonia wręczania 
mu kółka olimpijskiego, które prze­
ważnie dawane jest przed meczem 
ligowym w obecności jego star, 
szych kolegów. Zdobycie kółka jest 
dla juniora bodźcem do pracy nad
podnosteniem poziomu swych 
mlejętności.

u-
W tej chwili pierwsze kćika o- 

Ump.jskle w boksie zdooyło już 70 
zawodników, a mianowicie; 44 li-

Ostatnio Stołeczny Komitet Kul­
tury Fizycznej wystąpił z inicja­
tywą zorganizowania Jeszcze w tym 
roku mlędzyzrzeszenlowego turnie­
ju juniorów, którego celem będzie 
zdobywanie kółek olimpijskich. 
Program tego turnieju, w którym 
wezmą również udział zawodnicy 
okręgu kieleckiego, przewiduje, źe 
pierwsze kółko może zdobyć ten 
pięściarz, który odniesie trzy zwy­
cięstwa,

Przy aprobacie przewodniczącego 
Komisji Młodzieżowej PKO1 — J. 
Toplsza. na wzór turnićju war­
szawskiego zaplanowano w bieżą­
cym roku 4 podobne imprezy dla 
pozostałych województw.

W Zielonej Górze zmierzą swe 
siły Juniorzy szczecina, Gdańska, 
Koszalina i Zielonej Góry’. W Opo­
lu startować będą pięściarze Stali- 
nogrodu, Krakowa, Wrocławia I 
Opola. W Łodzi wezmą udział .za­
wodnicy Bydgoszczy, Poznania oraz 
Lodzi miasta 1 województwa, na­
tomiast w Lublinie, obok reprezen­
tantów Białegostoku I Rzeszowa, 
wystąpią olsztynianie i lublinianie.

Turnieje te, o He zostaną nale­
życie przeprowadzone, wyłonią nie­
wątpliwie . wielu utalentowanych 
pięściarzy. Aby nie zgubić Ich z 
oczu. Komisja Młodzieżowa GKKF 
projektuje w okresie ferii zimo­
wych zorganizować dla nich w gó­
rach gwiaździsty zjazd turystyczny’, 
którego głównym celem będzie zży­
cie się młodych chłopców. •

W kilku
zdaniach

Drugi występ żużlowców Rudej 
Hvezdy na terenie Polski zakończył 
się ich zwycięstwem nad Górnikiem 
Czeladź 31:23. Spotkanie rozegrano 
przy świetle elektrycznym. Najwię­
cej punktów dla Czechoslowaków 
zdobył Klsilka — 9.

*

Do Sekcji Zśpasów WKKF Kra­
ków wpłynął list Komitetu Kul* 
tury Fizycznej Bratysławy z pro­
pozycją rozegrania spotkania za­
paśniczego w stylu klasycznym 
między reprezentacjami tych 
miast. Przewodniczący , WKKF 
Kraków wyraził zgodę na tę pro­
pozycję. Termin spotkania, które 
ma odbyć się w Krakowie, żósta- 
nie osobno ustalony.

*

TORUŃ, 17.10. Koszykarze Mi­
gowego AZS Toruń rozegrali dwa 
międzynarodowe spotkania z Mi­
gowym zespołem czechosłowackim 
Slavla F.rno. W pierwszym meczu 
rozegranym we wtorek 16 bm. AZS

Jan Wojdyga

pokonał Slavie 48:42 (23:16). Spot­
kanie rewanżowe rozegrane w śro­
dę 17 . bm. zakończyło elę również 
zwycięstwem >*•*•*>•• .
75:63 (35:33),

Boks
Puchar GKKF juniorów: WrocTaw 

— Gdańsk. Łódź woj. — Stalino­
gród.

III liga: Start Lublin — Polonia 
Przemyśl. Stal Rzeszów — Kole­
jarz -Kraków, Unia Oświęcim — 
Stal Świdnik,

Koszykówka
Liga żeńska: Sparta Gdańsk — 

Gwardia W-wa. CWKS Kraków — 
Slęza Wrocław, Gwardia Poznań — 
AZS AWF W-wa, Sparta W-wa _  
ŁKS Łódź, Start Gdańsk — Wisła 
Kraków, Kolejarz Poznań — Polo­
nia W-wa.

Siatkówka
Szczecin, W piątek, sobotę I nie­

dziele pierwszy turniej ligi siat­
kówki męskiej w n rundzie roz- 
grywek.

Kolarstwo
Gdynia. Uliczny wyścig kolarski 

zorganizowany przez KS Flota 
Gdynia.

' Lekkoatletyka
Wr^cUw- Stealinog'!dfyOkręSOWy:

Riigby
Stalinogród. Górnik Murckl — 

Górnik Stalinogród o wejście do

Hokej na trawie
I nut Pucharu Polski: Śtallńo- 

cród — Stemlanowlczanka, Stella 
Gniezno - Kolejarz Gniezno. 
Szczecin — Poznań (czwarty mecz został już rozegrany i pi^ynlóst 
zwycięstwo CWKS Poznań 3:1 <2 0 
nad Startem Grochów W-wa) ' ’

O W.lście do ligi: w Gnieźnie - 
5'.^ .Gnjezno - LZS . Grudziądz

ończyło się również Start Łódź: w Sosnowcu — Sta So' 
zespołu polskiego snowlec, start Beskid Nowy Sadz' 

1 Start Grochów W-wa. y ■*>

m%25c4%2599%25c5%25bcczy..nl


i Lekkoatleci
Czechosłowacji

Połowa
olimpijczyków

wysyłają Węgry do Melbourne
BUDAPESZT, 18.10 (te). wl.(. W 

8rodę wieczorem, w marmitrowel 
snll frepsmdlonu odbyło się 
nie Węglerskleso Komitetu Olim­
pijskiego. nn którym podano dci 
publicznej wiadomości skład eki­
py sportowców I osób towarzyszą- 
cvch na Igrzyska Olimpijskie w 
Melbourne.

Po krótkim zagalenlu przewod­
niczący V/ęqlerskl«qo komitetu 
Ollmpifsklnno. Gustav Sebes ,POda 
zebranym skład oMn'- do kt'' roi 
wejdzie 106 sportowców I 67 osób 
towa zyszacycn. v/cqrzy ren eżen 
towanl będą w Melbourne w 11 
dyscyplinach sportu: lekkoatlety­
ce Janasach, wln-ua-stwle. kana­
dyjkach, boksie, 5-bo)u nowoczes­
nym strzelaniu, nlmnastyce, pły­
waniu, pitce wodnej, szermierce.

Kierownikiem ekipy Jest prze 
wodnlczary Węglerskteco GKKF 
Grula Hegrl. przedstawicielem 
Wcglec na Kongres MKOI — wice- 
przewodniczące GKKF. Sebes, kle 
równikiem służby, _ Informacyjnej

Wioślarstwo (4).
Bonn, trener Tórók. 
Ufó. Koval Rlheezky

Kierownik 
Za u odnicy: 
Kovaca.

Kanadyjki (12 mężezyin I 1 ko-
bleta). Kierownik Bonn, trenerzy 
S. Szabo. F. Szabn FUzessery. Za­
wodnicy: Harllaczkl L. Kiss. Ura-

Fabian Siccil. 
Hernek Karkas

równikiem biura Istran Kutas.
Dalszr skład osób 10» nrzyszaert-h 
etanowla: 7 . kierowników dyscy­
plin sportu. 20 trenerów. 5 sę­
dziów. 5 delegatów zapronmnrcb 
prze, Mlędzrnarodnwe Związki 
Sportowo, 3 lekarzy. 4 masażr 
stów, 7 osób personelu technlrz 
nego <4 pracowników administra 
c1l 2 tłumacze. 1 maszrnlslkal I 
12' osób z działu gospodarczego 
(2 kierowników 3 kucharzy. 1 kel­
ner. 5 szoferów, 1 mechanik).

SKŁAD REPREZENTACJI
Lekkoatletyka (16 mężczyzn I 2 

kobiety). Kierownik Ungur. trene­
rzy: dr Sir. Igint. RacRalmasl. Zn- 
wódnlcy: Iharos. Jesznnszky, .1. 
Koracs, Rozsnyol. Rnzsavolgyl. 
Szenłgp.ll. M. Szaho. Tabori. Cser- 
mak. Kllcs. Rnka. CrahM, Gnlrln- 
vanyl, Jaknbfv Varasdl, L. Kiss; 
zawodniczki: Vlgh l Gyarmatl.

Zapasy (81. Kierownik Toth. tre 
nerze Matura 1 Ferenca. Sędzia — 
Inrze. Zawodnicy; Polyak. F- — 
nyt. Gurlcs Szllyasy, Toth, 
racs. Hodos. Galantal.

Bara 
, Ko-

Węgrzy
spodziewają się

16 złotych- medali
BUDAPESZT, 19.10 (tet. wl.)._ Po 

ogłoszeniu składu ekipy węgierskiej 
na Melbourne wśród zebranych na 
posiedzeniu Komitetu Olimpijskiego 
rozwinęła się dyskusja. Dlaczego 
Jedzie Olga Gyarmatl, a nie Jodzie 
słynna florectslka Ilona Elck? Czy 
Istotnie po Papplc najlepszym 
pięściarzem Jest Doerl? Dlaczego 
nie jada: dyskobol Szecsenyl, gim­
nastyk Kutl Sera 1 znani trene­
rzy szermierki Somos I SzucsT Do­
piero po długiej polemice zebrani 
zgodzili się na zatwierdzony skład.

Jednocześnie w grupie węgier­
skich dziennikarzy 1 fachowców 
sportowych rozpoczęta się dyskusja 
na temat szans Węgrów , w Melbo­
urne. oczywiście najhardziej real­
ne złote medale maja Węgrzy w 
kajakach 1 kanadyjkach, w któ­
rych na ostatnich mistrzostwach 
świata w Macon byli naprawdę 
bezkonkurencyjni. Tuż za nimi idę 
szermierze, a przede wszystkim 
szabliści — 100 procentowi fawory­
ci zarówno zespołowo Jak i indywi­
dualnie. Poważne szanse maję wa- 
terpollśrl I drużynowo — plęcio- 
boiścl.

W Budapeszcie na ogół Uczę na 
zloty medal Pappa, natomiast nie­
oczekiwanie znacznie mniej szans 
dnie się „trzem muszkieterom" z 
Wonvedu — Iharosowl, Bozsnvol- 
gyl 1 Tabori, którzy będę mieli z 
Anglikami trudnę przeprawę. Pew­
na medalistkę wydaja się oszczep- 
nlczka Vlgh, Jak też większość ply 
waczek i pływaków.

jeszcze na wiosnę poważni £a- 
chowcy węgierscy twierdzili, że nie 
będzie niespodzianką, Jeśli ekipa 

^węgierska przywiezie z. Melbourne 
* 2n. a nawet 23 złote medale. Dziś 

apetyty budapeszteńskich speców 
wybitnie zmalały 1 po realnym ob­
liczeniu twierdzą, te potencjal­
nym wykładnikiem udającej się 
do Melbourne ekipy jest 16 zło­
tych medali, a więc tyle. Ile Węgry 
zdobyły na ostatnich Igrzyskach w
Helsinkach.

(W. W.)

PRZEGLĄD SPORTOWY 
Wydawnictwo 

„PRASA SPORTOWA"
Warszawa. t Armii Wp nr

USA19.X.1956 r.Warszawa

przed 12 startem
na Igrzyskach Olimpijskich

Nr 125

bez formy
P OD tym.' tytulern druku). 
* 1,'Equipe sprawozdanie swe 
00 amerykańskiego korespondent 
ta z sobotnich zawodów lekkoatle- 
tycznych w Berkeley, ,, których 
kilka najlepszych wyników po- 
daliśmy w poniedziałkowym nu 
merze Przeglądu. Mając ól^nie 
do dyspozycji komplet wvni. 
ków z zawodów kontrolnych1 w 
Berkeley, poda jemy je do wia- 
domoścl Czytelników wraz s 
krótkim komentarzem red, 
Grosbois.

Hunics. 
zawód-

Tass.

Ul

Vagy Oczki.

Wlelanrl I Mnhacsl oraz 
nlczka Bcrkcs.

Boks (2). Kierownik Toth. tre­
ner Adler. Zawodnicy: Papp 1 Do- 
erl.

5-bóJ 
nlk — 
nedek.

nowoczesny (4), Klerow-
Nadorl łrener — F. Be-

Moklrich. Ferdlnandy
i. Benedek, 
Body.

Strzelanie (5), Kierownik Nade- 
trener — Faraon. Zawodnicy: ocfK Knvars. Takacs. Kun

Gimnastyka (2 mężczyzn 1 7 ko­
biet). K!erown‘k Szego. ‘ —

varane. Danvlne 
kaes Hedrr za’ 
Nagy. KnrniTli-

Za u nrlnlcy

Kerte-z. Mnlnarne, Gillyasne.
Pływanie (5 mężczyzn I 9 ko­

biet): Kierownik I trenerzy — nie 
ustaleni. Zawodnicy: Zaborszky.
Tunipek Ats. Magyar. 
zawodniczki: Gyonce.
ddrnh R. Szek^iy 
Llłtomeryczky. Pajor, 
I Temea.

Piłka wodna (11).
Ta rod I. trenerzy: 
Zawodnicy: Heney

Bolvarl Zandnr.

Caorrla*: 
Szóke. Or- 
E. Szekely. 
KUlermann

Kierownik
Sarnal, Rajki.

Borne, Gyarnia-
l\1a rknvhR

Karpatl. Kanlzsa. Mayer, Martin’.

Szermierka (16 mężczyzn I 2 
kobiety). Klero-Anlk Babrlan. tre­
nerzy: JrkkelfahiFSv Hatszezi.
Vass. Sędzia Bay. Zawodnicy: Gyu- 
rlcza. FOlftp Marosl Tliły, Sonio- 
dl (floret». Saknvlts, Rerrlch. B«K 
Ihnzar. Berzsenvl. Nagy iszpadad 
Gerevlch Karnall Kovacs. Ilamo- 
rl. Macay Kerr^ztes szabla»; za­
wodniczki Nyari I Dómólky.

W. W. Dana Zatopknva

Praga, w październiku 1 miejsce w finale; w rr«s«, „ e wymienionych trzech zawodników,
rB r7fd fio iatv zebrało się w betlzie miał najgioznlcjszjcn .P Rpe™ ym Mai-ym? praskim domu riwników w .osobach j
gronu mezczyzn. któ.zy załozyl' Balajrjs (ZSRR) oraz Nieme

”,ki Komitet Olimpiiski - Lmgnaua 1 uibacna.Czeski --- -.....
Pierwsze podwaliny czechosłowac- 
k-ej myśli olimpijskiej. Był to pa- 
miętny rok 1696 - rok pierwszych 
nowoczesnych igrzysk Olimpijski en 
w Atenach. Z’ wyjątkiem tych wła
ńue Igrzysk, czechosłowaccy spor­
towcy uczestniczyli we wszystkich 
pozostałych, łącznie U razy.

Największy sukces osiągnęli spor­
towcy cbH na Igrzyskach 195! r. 
w Helsinkach, kiedy w nleollcja ■ 
ncj klasyfikacji narodowej zajęli 

miejsce. Na Igrzyskach w 19 M r- 
Londynie czcchoslowacy zajęli 
miejsce.

ZATOPEK — NAJWIĘKSZY 
OLIMPIJCZYK CSR...

Największym czechosłowackim o- 
limrijcźykiem wszystkich czasów 
jest bezsprzecznie poczwórny misirz 
olimpijski, kilkakrotny rekordzista 
>wia,a. Emil Zatopen, Zatopek 
sianował w Londynie i w Helsin­
kach, udziałem w XVI Letnich 
igrzyskach Olimpijsk.ch w Mel 
bourne zakończy swą karierę czyn­
nego zawodnika, ciesząc się zasłu­
żoną chwałą jednego z najlepszych 
«portowców świata.

Przypominamy, że w Londynie 
Zaiopek wygrai birg na 10 009 mt 
a w biegu na 5.M8 m zająi drugie 
miejsce /.a Belgiem iiciflem Praw- 
dziwym triumfem były -dla niego 
igrzyska w Hrh.nkach Zdobył 3 
zło.e medale: w biegu na 3.00.1 m. 
10.000 m i mara onie, a jednocze­
śnie wp wszystkich tych trzech
non kureń cj.icn us.anowil 
olimpijskie.

W Melbourne Zatopek

rekordy

będzie

Redagule Komitet 
Zdeaktualizowano numery Przeglą 
du Sportowego można nabyć w 
sklepach prasy antykwarycznej w 
Warszawie ul. Wiejska 14 lub Pu 
Jawska 108 Zamówienia spoza War­
szawy będą realizowane za pobra­
niem (cena czasopisma + opłata 

manipulacyjna).

2 DYSKÓBOLKI 
MERTOVA I FIKOTOVA 

Eona n.ctortunnego Karela Mer­
ty. najlepszeco dyskobola CSR. 
sdyskwaliiikowanego ostatnio z* 
użycie nieprzepisowego dysku - 
Mertova udaje Się do Melbourne w 
towarzystwie swej krajowej rywal 
ki, Fikotovcj. Mertova była do 
niedawna posiadaczką rekordu CSR 
w rzucie dysk»em (50.30) i dopiero 
ostatnio utraciła .rekord na rzecz 
młodej zawodniczki Fikotovej 
(51.801^ którą trenuje uczeń Merty 
— Cihak.

10-LETNI JUBILEUSZ 
MODRACHOVEJ

Do czołowych zawodniczek Euro­
py w skoku wzwyz należy inna 
Kandydatka na Melbourne - re- 
Kordzisika CSR w skoku wzwyz. 
Olga Modraehova Rekord jej wy­
nosi 169 cm. Jej uczestnictwo w 

iic uędzic diUźj.m Kolejnym 
staneni olimpijskim. Ł’o raz pierw- 
:zy startowała w Helsinkach, gdzie 
zajęła ex aeąuo piąte miejsce ze 
. „udwi^ną" rywaiką, An

Igrzysk

SKOBLA

Z 'P

f) Q O”

startował prawdopodobnie na 10 000 
m 1 w maratonie. Jego tegoroczna 
choroba i podwójna operacja prze­
pukliny zlozyly się na to. ze na 
starcie nie stanie dawny Zaiopek 
o żelaznej kondycji i „stachanow 
sklm" treningu. Ale jego ostatni 
wynik na 10.000 m — ZO.ó.i.ł świad­
czy. ze instynkt zawodnika żyje w 
nim nada! i że nie ustąpi nikomu 
zwycięstwa bez walki.

giętką Hopkins.
26-leinia Modraehova ma za sobą 

juz 10 lal lekkoatletyk., a 9 — 
uaziaiu w zawodach. Jej start olim­
pijski w 19.12 r nie był debiutem 
ua wielkien międ^jnaiudowycn za­
wodach. Juz w 1050 r. na mistrzo- 
cwacn Ediopy w Brukseli była 
uzecia, podoome jak w Bem.e w 
l&ó4 r. Du swego ostatniego, »aj’ 
lepszego W’j niku 169 cm uoszła w 
ciągu trzech lal; w 1953 r. 
kiem 161 cm ustanowiła po 
pierwszy rekord CSR.

TEN, KTÓRY ZWYCIĘŻYŁ 
BAŃNISTERA

...i jego Zona dana
Również Jego zona, złota meda- 

listka w rzucie oszczepem w Hel- 
inkach, Dana - ------ ------- *■“'Zatopkova, będzie
startowała w Igrzyskach po raz 
trzeci. Swo.i „chrzesf olmipijsk. 
jeszcze pod panieńskim nazwi­
skiem Jngrovej, odbyła w 1945 r 
w Londyń.e. plasując sie na 7 
miejscu. W Helsinkach w. 1932 r. 
Daną ustanowiła rzutem 50,47 re­
kord olimpijski.

Od tego czasu stale polepsza for 
mę. Na międzynarodowych zawo­
dach w Mcmur.aie im Rosickiego 
w czerwcu 1955 r w Pradze, osią- 
•nęła .Wł4 wynik gruszy od tekor- 
du świata Koniajewej (ZSRR), tyl 
ko o 24 cm, a po raz czwarty od

Helsinkach poprawiła
rekord CSR w tej konkurencji.

Jej pierwszy sukces datuje sią z 
oku 1918. kiedy osiągnęła granicą

:omu rekordu Czechosłowacji.
Również w tym roku Zatopkova 

iest w dobrej formie, czego dnwo
izi nriiepszy

Rekordzista

24-letnl aztanglsta amerykański 
Paul Anderson jest Jednym z naj­
pewniejszych pretendentów do zło­
tego medalu w Melbourne. Jest 
najsilniejszym z ciężarowców prze­
szłości 1 teraźniejszości. Najlepsze 
dotychczasowe wyniki w trójboju 
najsłynniejszych zawodników wagi 
ciężkiej: Schemanskyego (USA} —
487,5, Silvettl (Argentyna) 485
Davisa (USA), Mledwiedlewa (ZSRR)

(USA)
po 482.5 1

477,5
wreszcie Bradforda 
— są o całą klasą

ciągu ostatniego roku 
Kę ze 167 na 135 kg.
dzięki uprawianemu

obniżyć 
Osiągnął

wa­
to

codziennie

deracja Amerykańska zrezygnowała 
ze startu takiego pewniaka, jakim 
jest Anderson.

Zakłady Graficzne 
„Domu Słowa Polskiego" 

Zam. 5889 B B-15

gorsze od ostatniego wyniku An­
dersona — 532,5 kg. Praktycznie 
więc Anderson nie ma w tej chwi­
li godnego siebie przeciwnika.

Godne uwagi przy tym Jest, te 
Anderson stale obniża swoją ol­
brzymią wagę, przez co wyniki 
jego stają się tym cenniejsze. Przy 
wzroście 175 cm udało mu się w

truchcikowi, do którego wkładał 
pas, ważący drobnostkę — 70 kg. 
W ten sposób uzyskana „linia" u- 
latwla mu szybszą manipulację przy 
codziennym treningu hantlaml, co 
z kolei przyczynia się do poprawie, 
nla techniki w podnoszeniu sztangl

Anderson nie kryje alę z zamła 
rem przejścia na zawodostwo po 
zdobyciu medalu na Igrzyskach 
Nie czuje się zagrożony nawet 
słynnym pismem Avery Brundage'a, 
rozesłanym do wszystkich federacji, 
zalecającym, Jak wiadomo, pozosta­
wienie w domu wszystkich zawod­
ników, którzy mają takie Intencje. 
Gdyby nawet Brundage nie wycofał 
się w porę ze swych utopijnych 
zaleceń, wątpliwe jest, ażeby Fe-

zuryclisklego ..Sportu")

Wielką formę zapowiada w 
doskonaiy ćzechosło waęki specjali­
sta ha 1 milę i pól mili. Stanisław 
Jungwirth, zawodnik, który swego 
czas w puKonal BannuHCia, pierw- 
szego biegacza na święcie, który 
zszedł na: miłą poniżej 4 minuL 
jungwirm byi pi zez długi czas 
chory i .nie mógł odzyskać swej 
dawnej formy. Dopiero w bie­
żącym roku ujawnił znowu wiel­
kie możliwości.

Na Memoriale Im. Roslckiego w 
Pradze, w połowie czerwca, Jung- 
wirih usiągnąl poziom światowy w 
oirgu na unii 111 — 3.42,4. Wynikiem 
mu poprawił rekord CSR, nadto 
osiągnął drugi, najlepszy czas na 
aWKoe. laki nyt początek sezonu 
jungwiriha w tym roku. Jak z te 
go wynika ma on wszelkie szanse 
dostać się w Melbourne do finału, 
w odróżnieniu od Igrzysk w Hel 
slnkach, gdzie został wyelimmo- 
‘wany w półfinale w czasie o 8,fi 
.-ek. gorszym, aniżeli jego tego­
roczny najlepszy wynik.

kulą, 26 letni Jiri Skobla będz c 
lilarou ekii.y CS*1 w 

\ Jest on jednym z naj- 
■b zawodników czechnslo- 
W ok: osie pełnego Irentn- 
luje 150 ćwiczebnych izu-

dziennie
ę stopniowo przybliżać do 
swego europejskiego re­

kordu. następnie pobił go Irzykrol- 
nie. osiągając w llpcu 17.57, w 
sierpniu, lego samego dma, kiedy 
Amerykanin O‘Br|en poprawi! re­
kord świata na 16.70, Skobla uzy-

Skobla postawił sobie za zada.
nie osiągnąć 
roku granicą 
zblizyć się

jeszcze

swych amei ykańskich n 
O'Briena. Niedera i Ban tum a 
Melbourne zamierza

Notatnik olimpijski
TEHERAN, Na zawodach przed­

olimpijskich ci .żarowcy irańscy 
oiągnęli szeieg dobrych wyni­
ków: kogucia Mtzrai — 315 kg; 
piórkowa: Namjou — 340 kg (były 
mistrz świata ważył 57.5 kę); lek­
ka; Tamarez — 3.57,5 kg. średnia:
Peiravi — 
Mansouri, r 
skaniu — 
Rahnavaidl,

■ 377.5 kg;
rekord Iran

135 kg; 
rekord 
140 kg,

półcięzka: 
iu w wyci- 
lekkoclęzka:

jau, rekord krajowy 
niu — 142,5 kg.

ciężka: Po- 
w wyciska-

PARYŻ. Ustalony został już o- 
stateczny skład ekipy kolarzy-fran­
cuskich na Melbourne. Kolarstwo

torowe reprezentować będą: 1 OM m 
ze startu zatrzymanego; Colzi; 
sprint: mistrz świata Rousseau: 
tandem: Vidal — Gruchet. 4.000 m 
drużynowy: Bianchi. Graczyk, Le- 
cante. Vermeulen. Kolarstwo szoso­
we: Moucheraud, Abadie, Geyre i 
Meneghini.

LONDY’N. Jackson. Holmes. Brit- 
tain i Reynolds udają się do Bel­
gii na wspólne treningi z belgij­
ską kolarską kadrą olimpijską. 
Brytyjska Federacja Kolarska za­
wiadomiła ich. że muszą sami po­
nieść koszty przygotowania olim­
pijskiego na zgrupowaniu w Bel- 
gii-0 wznowieniu liatlycji p. Wołodyjowskiego na holenderskiej planszy

— czyli wspamRienia z amsterdamskish Igrzysk w 1928 r.

PO całkowitej Improwizacji. Jaką był pierwszy 
start naszych reprezentantów na Igrzyskach Ollm. 
nijsklch w 1921 r. w Paryżu, postanowiono następ­

nym razem przygotować wyjazd solidnie. W kraju 
powstał Polski Komitet Igrzysk olimpijskich, pou- 
lęto szereg kroków I w efekcie naszą olimpijska 
ekipa wyjeżdżała w 1929 r. w podróż do Holandii 
Już w znacznie lepszym nli przed czterema laty 
duchu I formie.

O wyprawie holenderskiej opowiada nam tym ra­
zem dla odmiany znany szermierz, dr ADAM 
PAPEE. Młodzież krakowska, spotykająca na ulicy 
szczupłego, dystyngowanego pana w binoklach nie 
domyśla się często, że Jest to Jeden z na|leps?.ych 
szablistów lat przedwojennych, I że to właśnie Jego 
oraz loco kolegów tradycję szablowę podjęli teraz 
Zabłocki I Pawłowski. Dr Papee może się w dodat­
ku poszczycić rzadkim osiągnięciem — startem 
w czterech Igrzyskach Olimpijskich. Paryż. Amster­
dam, Los Angeles I Berlin, oto slupy milowe jego 
sportowej drogi. Posłuchajmy więc wspomnień 
dr Papee z igrzysk w Amsterdamie:

— Już. na samym wstępie, różnica między Paryżem 
a Amsterdamem rzucała alę w oczy. Mieliśmy dość 
troskliwe kierownictwo, ulokowani zostaliśmy w Co­
lumbus Sehool Już nie na sali gimnastyczne! jak 
w Paryżu, ale w czystych, schludnych pokoikach po 
cztery osoby Mieliśmy na miejscu salę treningową, 
czytelnię, masażystę, bal tym razem mieliśmy nawet 
własnego kucharza z Polski Nazywał się bodaj Lip­
ski i gotował świetnie. Niespodzianki, jakie wynikały 
w Paryżu z kuchni francuskiej, były więc tym razem 
wykluczone.

— Mimo tyeh wszystkich zalet, my szermierze, nie 
mieliśmy w Amsterdamie wcale różowych perspektyw. 
Okres od Olimpiady paryskiej wykorzystaliśmy 
w-prawdzle pracowicie, ale.„ dobrze mieliśmy w pa­
mięci lanie, Jakie dostaliśmy w naszym pierwszym 
olimpijskim starcie: t USA 2:14, z Holandię 0:16

1... wysiadka! Teraz w dodatku Holendrzy byli 
u siebie w domu. Nic dziwnego, że nie wróżono nam, 
drużynie szablowej, długiej kariery.

— Ja, plsząo w prasie przed naszym wyjazdem do 
Amsterdamu, pozwoliłem sobie być Jednak optymi­
stą 1 spotkałem się z tego powodu z surową krytyką. 
Pamiętam, w Jednej z gazet lwowskich znany teore­
tyk ówczesny, Inż. Mańkowski zapytał........ kogo chce 
dr Papee pokonać w Amsterdamie? Synów słonecz­
nej Hellady czy mglistego Alblonu?..."

— Tak czy inaczej, również w kraju nie wierzono 
w możliwość naszych sukcesów. W dodatku rozsta­
wiono nas w szabli Jak... skazańców w grupie z Wę­
grami, USA 1 Anglią Z Węgrami nie mieliśmy żad­
nych szans, więc nastawiliśmy się tylko na Ameryka­
nów 1 „synów mglistego Alblonu'1 — Anglików 
Pierwszy mecz mieliśmy właśnie z Anglikami.

Tadkowi Frydrychowi coś z początku nie szło 
1 Anglicy prowadzili Już 2:0, ale wkrótce wzięliśmy 
się w garść wyrównaliśmy, oblęllśmy prowadzenie 
1... nie oddaliśmy go do końca Byliśmy o niebo 
szybsi 1 skuteczniejsi od' Brytyjczyków. Wygraliśmy 
11:5 1 nie trzeba chyba mówić, że nasza drużyna — 
tj Segda, Frydrych, Laskowski 1 Ja — poczuła się 
raźniej.

— z Amerykanami nie było już jednak tak łatwo. 
To była bardzo ciężka przeprawa Amerykanie mieli 
dobrego trenera, syna „starego" Santell.ego — Glorglo. 
który został zaproszony do USA. Stary Italo Santelll 
to była wielka ówczesna sława. Na Węgrzech wycho­
wał cale pokolenie wielkich szermierzy... Obaj oni 
sekundowali w tym meczu Amerykanom... choć jak 
potem powiedzieli, ani przez chwilę nie mieli złudzeń, 
że USA nas rozłoży lekko...

— Rzeczywiście, Amerykanie prowadzili już 5:2

Niemców

Stanisław Jungwirth

SENIOR EK1FY DOLEZAL

Wykaz najlepszych czechosłowac­
kich lekkoatletów na XVI Igrzyska 
Olimpijskie nie byłby pełny bez 
wymienienia 7-krotnego rekordzi­
sty świata w chodzie, Józefa Dole. 
:ala. Zdobył on w Helsinkach sre­
brny medal za drugie miejsce w 
chndzle na 58 km w czasie 4.38.17,8, 
ien«zvm od poprzedniego rekordu 
olimpijskiego. W eliminacjach na 
10 km zakwalifikował się do fma- 
'U. ale wskulRk kontuzji musie! 
zrezygnować ze startu. Doleź?! ma 
:1G lat," a swój ulubiony sport upra­
wia juz 23 lala. Do Igrzysk - przygo­
towuje się bardzo poważnie 1 Jest 
uważany za Jednego z faworytów 
w chodzie.

Vladimir Bernasek

Kierownictwo lekkoatletyki 
USA było głęboko pr/ekoiiane 
ze system selekcji, polegający 
na nominowaniu kadry olimplj. 
skiej po trzykrotnych czenwco- 
wycl’ zawodach .eliminacyjnych 
w Kalifornii, .jest słuszny. Diii 
to samo kierownictwo pluję so- 
Oie w brodę i me bardzo wie, 
co dalej robić. Uwzględniając 
bardzo, przeciętne osiągnięcia 
mektórych, pozbawionych for­
my zawodników, wyznaczonych 
już w czerwcu do reprezentacji 
olimpijskiej należy .. przypu. 
szczać, że trzeba będzie jeszcze 
dużego wkładu pracy, żeby po­
prawić obecną sytuację, A gdzie 
jest pewność, że lekkoatleci 
USA zdołają odzyskać w ciągu, 
jednego miesiąca swą formę z 
czerwca?

W zawodach, które się odby­
ły ostatnio w Berkeley, nie wzią] 
udziału, ani kontuzjowany Bob 
Richards, ani cierpiący na na- 
• m: wanie ścięgna Baker,' ani 
chory Courtney. A wyniki? Na 
100 m rezerwowy King zwycię­
żył pretendentów dó tytułu 
Murchisona i Morrow. Ten o- 
statni w słabej formie przebiegi 
100 m w 10,5, a na 200 m 
osiągnął tylko 21,4.. Glenn 
Davis, rekordzista świata, zo­
stał zdeklasowany na 400 
m pł (54.2). Dumas ledwo osiąg­
nął 2,03 w skoku wzwyż. W je­
szcze gorszej kondycji są Wil­
son i Reavis (1.93). W osz.cz.eple 
rezerwowy Held rozniósł swych 
konkurentów rzutem 76 10. Wo­
bec rezygnacji chorych "Ichard' 
sa i Grahama z udziału w tyczce, 
wygrał rezerwowy Gutowski z 
wynikiem 4,47. Mistrz USA Mat- 
tos jest zupełnie bez formy 
(4,11). Nie lepiej ma się sprawa 
z biegiem na 400 m, w któ­
rymi rekordzista świata Lou Jo­
nes zwyciężył w czasie... 48 se­
kund Jima Lea (48.3). Mashbur- 
na (48.4) i Jenkinsa (49,0).

roku Skobla

bieżącym 
ażeby

FILAREM DRUŻYNY 
f SR

Europy w pchnięciu

lak najbardziej

Jej tegoroczny wynik

Jerzy Skobla

1 wydawało się, że to już koniec. Ale nie rezygno­
waliśmy ze zwycięstwa. Wywołując konsternację wi­
downi wyrównaliśmy na 5:5 1 dalej już szliśmy 
z Amerykanami „łeb w łeb", aby w efekcie prowa­
dzić 9:7. Ta ostatnia walka mlata decydować. Obliczy­
liśmy trafienia — lepsi byli Amerykanlel Aby mecz 
wygrać, trzeba było wygrać tę dziewiątą walkę.
I zadanie to przypadłe na mnie. A przeciwnikiem 

był najlepszy z drużyny USA — Huffman. To był 
dramat a nie walka. W olbrzymim skupieniu, mil­
cząc, patrząc sobie czujnie w oczy czailiśmy się na 
siebie na planszy. Było 1:1, 2:3 1 wreszcie 4:4...

— Są takie trafienia, które pamiętać się będzie 
całe życie Taki był ten ostatni tusz. To Jedno tra­
fienie decydowało o naszym „być albo nie być". Za­
dawał Je Amerykanin — my przegrywaliśmy mecz, 
a te nie mieliśmy szans przeciw Węgrom — więc 
praktycznie ...mogliśmy wracać do domu. Zwycięstwo 
dawało nam awans do półfinału...

— Trudno ml teraz powiedzieć. Ile czasu czailiśmy 
się, wyszukując dogodnej chwili na zadanie tego 
ostatniego trafienia Zdawało ml się, że to trwa cały 
wiek. Wreszcie nerwowo nie wytrzymał Huffman. 
Wyszukał jakieś tempo 1 rozpaczliwie zaatakował na 
pierś... Sparowałem Jakoś 1 błyskawicznie odpowie­
działem na policzek. Nie zdążył się zasłonić. Tusz był 
bezsporny.

Zdumienie widowni 1 nasza radość nie miały gra­
nic. Po kilku minutach wrócił Tadeusz Frydrych, 
który namiętnie zbierał autografy Szuka! w tym 
celu Amerykanów, którzy po meczu gdzieś szybko 
zniknęli. — Mam wszystkich — powiedział zadowo­
lony — ale Huffmana znalazłem w kącie szatni, plą­
czącego Jak bóbr.. Amerykanin wziął sobie swą po­
rażkę głęboko do serca...

— Nie mieliśmy Jednak wiele czasu na odpoczynek 
1 radość, bo Już po południu rozgrywano półfinał. 
„Dostaliśmy" tu Włochów. Belgów i Holendrów. Nasz 
start byl już tym razem lepszy. Wierzyliśmy w swe 
slly, wiedzieliśmy, że umiemy n emalo I po kilku 
minutach prowadziliśmy z Belgami 5;0. Nie wysila­
liśmy się juz więcej, z dużym zapasem sil wygrali­
śmy na „pól gazu" 6:7...

— Potem mieliśmy za przeciwników Włochów — 
ale rzecz jasna nie próbowaliśmy nawet nawiązać 
z nimi walki. Bił się drugi nasz skład, my odpoczy­
waliśmy. Szykowaliśmy się na Holendrów. Holendrzy 
natomiast z Włochami bill się ostro. Wysilali się, 
zmęczyli porządnie i też nie dali rady. W efekcie 
skończyli mecz późnym wieczorem, zmordowani, a my 
byliśmy spokojni. Holendrzy byli w dodatku głodni. 
Wysłałem Zabielsklego, aby zobaczył co jedzą. — 
Potężne befsztyki — powiedział tajemniczo, gdy wró­
cił z tego rekonesansu. — Dobra nasza — pomyślałem. 
Nie będzie im się chclalo ruszać.

— I w myśl naszej umowy — zaczęliśmy Holen­
drów gonić po planszy. Biegaliśmy Jak szatany 
A oni nie mogli nadążyć Ciążyły Im befsztyki. 
W dodatku jury sędziowskie było świetne. Przewod­
niczącym był Wioch Cuomo, od tej jmry do dziś nasz 
dobry znajomy 1 przyjaciel... objęliśmy prowadzenie 
3:0. Widownia była pełna, mimo ze zbliżała się pol- 
noc. Doping dla Holendrów byl wielki, ale to nie 
wiele pomogło. Prowadziliśmy cały czas 1 przy stanie 
9:4 dla nas przeciwnie}1 „skreczowall". Nie było 
sensu walczyć dalej. Byliśmy już w olimpijskim 
finale...
- Oczywiście byliśmy szczęśliwi. Troszkę narzekał 

tylko Leszek Małecki, który dostał jakimś przypad­
kiem „pejczem" od któregoś z Holendrów w tył gło­
wy 1 założono mu ha głowę wielki opatrunek ban­
dażowy. Walczy! Jednak ambitnie do końca. Był to 
przystojny chłopak, kawalerzysta a poza tym „zagu­
biona. dusza" — artysta malarz. pq meczu dopiero 
uświadomił sobie, że bandaż ujmuje sporo z Jego 
kawalerskiej fantazji...
- Na drugi dzień w finale, taktyka nasza, którą 

ustaliliśmy wraz z trenerem Szombathelym — była 
prosta. Włochów 1 Węgrów — nie pokonamy, to Jasne. 
Nastawiliśmy się tylko na Niemców, ciężki orł to 
mecz, ale Jego szczegóły nie utkwiły ml już' tak 
mocno w pamięci, jak poprzednie. W każdym razie 
pokonaliśmy Niemców 9:7 1 zdobyliśmy brązowy me­
dal olimpijski, pierwszy olimpijski medai zdobyty 
przez polską szermierkę I Zostaliśmy uznani na świę­
cie jako potęga szablowa. To był wielki sukces i nie 
wstydziliśmy się wcale łez szczęścia.,,

Wśród startujących ' w Ber­
keley znalazło się kilku zawod­
ników, którzy pracowali podczas 
wakacji nad swą formą. Do­
wiedli tego swymi wynikami: 
Connolly, którego rzut 66,10 jest 
niewiele gorszy od jego rekordu 
świata — 66,71 (a nie jak poda­
liśmy omyłkowo za agencjami 
prasowymi — 66.751), CalhcM 
(13,8 na 110 m pi.), Sowell 
(1:48,8 na 800 m), Bell (7,82« 
dal), Oerter (5ą,60 w dysku) i in­
ni.

Trzeba wyróżnić również 
sztafetę, która przebiegła 4x100 
m w 40,0, a więc zaledwie o 0,2 
sek. gorzej od rekordu świata.

Wyniki: 100 m: 1. King 10.3: ?. 
Murchlson 10.4: 3. Morrow Wj>- 
200 m: Morrow 21.4: 2. Stanteld 

' 5; 400 m: l. .Ic-nes 48.0; 3. UJ 
2; 3. Mashburn 40 -1. 800 t"j 
Sowell 1:48.8; 2. Stanley 1.48. 

.. Spurrter 1:49.0. 1500 m: 1-uo” 
den 3:46 6; 2. Wallers* 
Zellers 3:53.4; 5000 m: 1. Elinager 
14:25.5 irekord USA); «• 
14:2.9.5. 3 Hart I 1:31 8;
1. Calhoun 13.8. 2. Sankęl k.»-f; 
Campbell 14.2. 400 m Pi-'-, 1

ath 51.4: 2. S<- nhern 51.8. 4-
Parts 54.2: rzwyż: 1. Dumał 

.1; 2. Wilson. Rearls I Fe len 
3; w dal: I. Bell 7.829; 2. BerniJ 

...4; 3. Johnson 7.41: trólskoK. 1. 
1. Daris 15.18: 2. Sharpe 15.1- J 
Ilollte 14.57: tyczka: .
4.47; Roubanls (Grecja), 4,34. J 
,Ma:tos I Haightowler 4.11.1. 0'Brlcn 18741: 2. Nlerter IW 
3. Kahnert 16.43:55.60; 2. Gordlen ^53 03; 3. O.Cikn 
52.97; oszczep: 1. Held <8.10. - 
Young 75.93; 3. Gardą <1.83. m1” 
1. Connolly 66.10: 2. Hall 6-W. J 
Engel 56.79: 4x100 m: Mirt* 
King, Standfleld, Morrow 4U.u.

— Pamiętam, powiedziałem wtedy po ostatnim 
czu finałowym: — Dziś nie Idę spaćl Dosyć tą®1 
I poszliśmy wszyscy całą szermierczą grupą ns 
dzanle miasta. Do kawiarni, dancingów, do jasleg 
kabaretu... Amsterdam to miasto ładne. Kr’J° 
Holandii — dość monotonny, wiatraki 1 wiatra , 
stolica — ze swymi kanałami podobna do। wen 
Mimo obandażowanej głowy poszedł i Leś ł ,en. 
1 muszę powiedzieć, że powodzenie miał wśród 
dersklch piękności niemałe...

— To były piękne Igrzyska. Niestety. ?e jZ*\n- 
na treningi niewiele mogliśmy przedtem ogłą a 
nych konkurencji. Ale na rzutach Konopackie) 
śmy wszyscy, stadion lekkoatletyczny od naszej 
był blisko. Pamiętam trzy rzuty... pierwszy Je-1 
wyszedł, ale drugi II Świetny obrót, wspaniały « 
1 to byl właśnie ten rekordowy! Byl wiatr, d>- 
oślizgły... trzeci rzut poszybował gdzieś w1 0 ' 
zloty medal był już murowany. Rzucaliśmy 1 
w górę nasze kapelusze...

— W turnieju Indywidualnym nie 
byliśmy wyczerpani. Przed walkami drużynowy 
mogliśmy wiele spać, zjadały nas nerwy. 
za to dobrze obejrzeć Innych świetnych H"'° ot]eC. 
Pamiętam Węgra Filiera, Niemca Casmira. ojc 
nego reprezentanta NRF w szpadzie, a1». 6 gybid 
klasą byl Węgier Petschauer. Zwiriny, Iro'1 
Jak błyskawica. Włada! bronią jak...
kłem. Potrafił zadać w ciągu ł ataku 3 P ■

— I pamiętam też, jak podczas trwania lnd^'dlonle 
nej szabli przybiegł ktoś móv.ląc, na Bt za 
głównym będą za chwilę wciągali Ha®1 na. w^yscy> 
szabiowy turniej drużynowy popędziliśmy 'trOii- 
to nie było daleko. 'Z zachwytem M „irt
śmy jak biało-czerwona flaga wspinała. się . &■
1 z radością uświadomiliśmy sobie, te to . 

sługa. Tadek Frydrych robił zdjęcie. ’le ps- 
wlatru więc 1 flagi na zdjęciu nie .wid»*1 A 
mięci moment ten zachowam na zaw»?8111

Notował

jeray


